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S$Smakosze 


używają tylko najlepszych tutek wyrobu fabryk 


Najełyłość potztowa -phem połówką. 
Krakć" 


c) D E 


iii Makkahi 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


(:) Zakopane. 1- 2. (G) Zakopane stoi dziś 
pod wybitnym znakie:n igrzysk Makkabi. Prze 
pełnione pociągi wyrzucałą tysiące gości, któ- 
rzy zajmują przygotowane dla nich kwatery w 
pensionatach ! hotelach. Warunki śnieżne zapo 
sviadają się doskonale. W nocy z wtorku na 
środę spadł Śnieg. W środę nastąpiło obniżenie 
temperatury przy wspaniałej pogodzie słone- 
cznej. co wróży dcbre warunki dla całej impre 
zy. We wtorek w mocy odbyła się w nrzędzie 
gminym na Krupówkach odprawa polskiej dru 
żyny narciarskiej. Na odprawę przybyli wszys 
cy zawodnicy. biorący udział w treringu, w 
liczbie około 60. Do zebranych przemówił ka- 
pitan dr. Kirschenbaum, który podał skład pol 
skiej narciarskiej drużyny reprezentacyjnej 
«zob. str. 6.) 

Skład sztafet zostanie ustalony po wyni- 
kach biegu 18 km pań. 


POLSKA REPREZENTACJA HOKEJOWA 

Kapitan związkowy red. Gehorsam ustalił na 
stępujący skład drużyny hokejowej ua igrzy- 
ska Makkabi: Bramkarz: Rassner I. (7ass War” 
szawa). Obrona “Rosner (Makkabi Kraków). 
Rassner II. (Zass Warszawa). Atak: Rergmann, 
Cenzor (Makkabi Kraków). Schlaf (Hasmonea 
Lwów), Bronek, Brenner (Makkabi, Kraków). 
Wortmann (Hasmonea Lwów). 

STRÓJ POLSKIEJ REPREZENTACJI 

Zawodnicy wyznaczeni do polskiej "eprezen- 
tacji na igrzyska otrzymali emblematy, w któ- 
rych wystąpią podczas zawodów, a mianowi- 
«ie na blatem polu okolonem amarastową ob- 
wódką widnieje niebieska tarcza Dawida. 


NORWEGOWIE W ZAKOPANEM 
Jak już donieśliśmy, w nocy z wtorku na 


środę przybyła do Zakopanego norweska eks- 
pedycja narciarska. W skład ekspedycji norwe- 
skiej wchodzą bracia Menoelsohn Trondtheim 
oraz Krupp (Oslo). Zawodnicy norwescy od- 
byli we Środę rano trening. poczem zwiedzili 
Szczególnie Krupp jest 


skocznię na Krokwi. 


Rosseuelfogłosi nowe moratorjum? 


(:) Londyn. 1. 2 PAT. Wiadomośc z Amery 
ki, podawane przez prasę angieiską wskazują 
ma fakt że podcbno Roosevelt I Lindsay, amba- 
sador angielski osiągnęli pcrozumierie. na mo 
cy którego oczekiwać należy, że o àe nie uda 
się załatwić całego zagadnienia długów przed 
terminem następne! płatności 15 czerwca, ʻu 


wybitnym zawodnikiem i podczas ostatnich za 
wodów w Norwegii osiągnął 57 m- w konkursie 
skoków. 


PRZYJAZD EGZEKUTYWY MAKKABI 
DO ZAKOPANEGO 


W środę przyjechał do Zakopanego wicepre 
zes Światowego Związku Makkabi dr. Aleksan 
der Rosenie!d oraz prezes Egzekutywy Makka 
bi w Polsce Zelig Rusecki wraz z członkami 
Ezzekuty wy. 

PRZYJAZD DRUŻYNY RUMUŃSKIEJ 

W środę w południe przyjechała do Zakopa- 
nego drużyna rumuńska Zespół rumuński skła 
da się z 30 zawodników. 

LOSOWANIE DO BIEGÓW NARCIARSKICH 

W środę wieczór odbyło się w urzędzie gmin 
nym losowanie do biegów narciarskich na 
18 km. Losowanie odbyło się w obecności za- 
wodników oraz kierowiików zespołów. W hie 
gu weźmie udział 51 zawodników. Z zawodni- 


miątek 3 lutego 1933 


NOWY DZIERNI: 
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Dziś w numerze 

(prócz zrtykułu wsteęcnego): 

Dr. Jehuda Ohrenstein: Komunizm a kwestja 
żydowska (IB) 

Leon Schalit: Jak żył Galsworthy? 

(hl.): Co z żydowskim Domem Gimnastycznym 
w Krakowie? 

Nowe przepisy w sprawie zwalniania od cła 
przesyłek pocztowych z darami 

W dodatku „POD ZNAKIEM MAKKABJADY*", 

Szłomo Reiss: Od Jemenu aż po Wisłę... 

Juljusz Feldhorn: Bieg słoneczny (Legenda 
narciarska) 

Program Igrzysk 

SRMRE"LEPFEZENtacji polskiej 

ków polskich został wylosowany Mückem 

brunn. jako 45 I Warenlaupt, jako 48. 


NAGRODY P. U. W. F.i Z. Z. 

P.U.W F ufundował wspaniałą nagrodę na i- 
grzyska Makkabi w postaci pięknej rzeźhy, któ 
ra została nagrodzona na kcakursie olimpij- 
skim. Również związek związków sportowych 
w Polsce uiundował cenną nagrodę. 

Imprezy sportowe rozpoczną się w czwar- 
tek, o godz. 9 przedpołudniem startem biegu pa- 
nów na 18 km- 


W jaki sposób pokryty bedzie deficyt budżetowy 


. (B). Prasa francuska przyjęła 
nowy rząd premjera Daladiera z wielką życzii- 
wością, aczkolwiek nie przepowiada mu zbyt dłu- 
giego żywota, podkreślając jego charakter przejś- 
ciowy. Główne zainteresowanie” koncentruje się 
dokoła kwestji w jaki sposób minister skarbu Bon- 
net i minister budżetu Lamoureux 
przeprowadzić uzdrowienie finansów 


zamierzają 
i dokonać 


równowagi budżetu. Wedłe „Echo de Paris“ deli. 
cyt budżetowy oszacowany został przez (Merona 
za wysoko, gdyż nowe obliczenia wykazały, łe 
ma wynieść nie 11, lecz 6 miljardów. Obecny mè- 
nister skarbu zamierza ten deficyt pokryć prze 
rozpisanie pożyczki w wysokości 3.5  mialjardu, 
oszczędności 1.5 miljardia i nowe podatki w wy- 


sokości 1 miljarda. 


Dwie katastrofy lotnicze w Szwajcarii 


(1) Zurych, 1. 2. (K). Lotnik angielski Rodd, ba- 
wiący w St. Moritz na kuracji, wykonywał nad 


| zamarzniętein jeziorem loty akrobatyczne, pod- 


czas których spadł na lód i poniósł śmierć na ! 


Ee Towarzyszący mu lotnik szwajcarski 


Roosevelt ogłosi nowe moratorjum 

| (:) Waszyngton 1- 2- PAT Włochy , Czecho 
słowacja zawiadomiły departament stanu © 
swej gotowości przystąpienia do rozmów w 
sprawie długów z rządem anierykańskim ue 
włocznie pn zakcńczeniu rozmów Roosevelta 
z przedstawicielam Wielkie) Brytanii. 


| 
s WEP OAN 
= charakter gabinetu Daladiera 


| 
| 


Schaer odniósi ciężkie rany. 

Druga katastrofa lotnicza wydarzyła się w po- 
bliżu Davos. Podczas przelatywania szczytu Weise- 
ilub, zawadził aparat lotnika szwajcarskiego 
Mayera o przewody telegraficzne, wskutek czego 
runął na ziemię. LOtnik poniósł śmierć na miejscu. 

(1) Wiedeń, 1. 2. (PAT). Znany lotnik austrj wc- 
ki Kronfeld spróbował ponownie przelecieć na 
szyboweu nad Semmeringiem. Mimo nadchodzącej 
burzy udało mu się wylądować na awoim apara- 
cie bezsilnikowym w pobliżu Semmeringu. W 
chwilę potem wichura porwała samolot i strzaska- 
ła go. Lotnik nie poniósł żadnego rzwankn. 

. . >. 

(:) Berlin. 1- 2. (Sch) Jeden z pierwszych 
pionierów lotnictwa niemieckiego i dotychezas 
czynny konstruktor samolotów Gustaw Liten- 
mal zmarł dziś nagle na wiar serea. 


Sa 


Ostatnie zajścia antyżydowskie na uniwer- 
svictach, wywołały w prasie polskiej poważ- 
niejszą dyskusję o sprawie żydowskiej. Nieli- 
czne na razie glosy, świadczą jednak o inteli- 
gencji morainej społeczeństwa polskiego, za- 
niepckojonego tem co się dzieje. I dlatego pil- 
nie śledzić należy wszystkie te enuncjacje, bez 
względu na to. z której pochodzą strony. Nie 
pozwalają one wprawdzie na wysnucie pew- 
nej syntezy — dowodem tego ankieta „Buntu 
Młodych" niemniej jednak zapowiadają 
rzetelny wysiłek myślowy, w przeciwieństwie 
do dolychczasowego omijania zagadnienia ży- 
dowskiego. i próbę przezwyciężenia sugestyj 
szerzonych przez obóz Narodowej Demokracji 

Z prasv codziennej, sanacvjny „Dziennik 
Poznański“. dąży do wywołania dyskusji o 
zagadnieniu żydowskiem, podnosząc, że .„No- 
wv Dziennik* poważnem postawieniem spra- 
wv umożliwia spokojną i rzeczową dyskusję. 
Zarazem zastrzega się redakcja „Dziennika 
Poznańskiego”, że w propagandzie celowego 
wzmocnienia gospodarczego elementu polskie- 
go oraz „w wypieraniu Żydów z wpływu na 
Życie gospodarcze“ nie mieści się propaganda 
hojkotu gospodarczego i haseł nienawiści ra- 
sowej. Odpierając zarzuty redaktora Berkel- 
hammera. iż taki program to endecka treść w 


blvszczącej szacie sanacyjnej, redakeja „Dzien 
nika Poznańskiego” zaznacza. iż w przeciwień- 
stwie do Narodowej Demokracji, nie myśli 


antysemityzmu używać jako narzędzia taktvki 
politycznej, albowiem kieruje się jedynie 
względami gospodarczej celowości w usuwa- 
nu Żydów z życia gospodarczego. 

„Nam chodzi o wyrównanie szkód gospodar- 
czych. jakie Polsce w ciagu lat wvrzadziło to 
stronienie szlachty od zajęć kupieckich”, o 
„..żwartą akcję gospodarczego i psychicznego 
uniezależnienia się od Żydów, przy celowej po- 
litvce państwowej uznającej także(?) Żydów, 
jako obywateli naszego społeczeństwa." 

Spotkał mnie przytem ten zaszczyt, iż zacy- 


towano z mej broszury „Opatrznościowy Żyd” ; 


tezę, stwierdzającą, że opanowanie przez Ży- 


dów handlu w Polsce było wynikiem swoiste- i 


go charakteru i swoistej polityki gospodar- 


czej szlachty w dawnej Polsce, zaczem zrozu- . 


miałe powinno być obecne dążeni” do odro- 

bienia tego co przez wieki zaniedbano. 
Niewątpliwie, dążenie takie jest zupełnie 

zrozumiałe. Jest nie do pomyślenia nawet, 


aby społeczeństwo polskie miało trwale pozo- 


stać społeczeństwem niekompletnem, bez wła 
snej warstwy handlowej. Proces przechodze 
nia Polaków do zajęć handlowych i przemy- 
słowych rozpoczął się zresztą dość dawna 
i znajduje się w pełnym toku. Nic nie zdoła 
go powstrzymać. Nawet na wsi chłop biorący 
się do handlu przestał być przedmiotem drwin. 
Chodzi tylko o to, czy proces ten ma się odby 
wać wśród wolnego współzawodnictwa. czy 
też na charakter i tempo jego przebiegu będa 
wywierały wpływ czynniki władzy państwo- 
wej I chodzi o to, czy ten wpływ będzie się 
wyrażał tylko w życzliwem  ustosunkowaniu 
się de „placówek rdzennego chrześcijańskiego 
hanclu", czy też będzie się objawiał w mniej 
ln: więcej wyraźnie nieprzychylnem stanowi- 
sku do żydowskiego kupca i przedsiębiorcy. w 
rugowaniu i omijaniu go przy dostawach, 


dem podatkowym i administracyjnym. .Dz- 
żymny do gospodarczego wzmacniania chrześci- 
jańskiego stanu posiadania nie po trupach 
przedsiębiorstw żydowskich, lecz z ich minie- 
ciem“ — oświadcza „Dziennik Poznański”. 
Otóż pod tym względem uprawiana bywa czę- 

o „fałszywa gra“ w „omijanego”. i dlatego 
twierdz my, wbrew zapewnieniom .Dzienni - 
ka Foznańskiego". iż „państwowa racja sta 
RU 
taka niczem nie różni się od akcji endecji. 

W „Dzienniku Poznańskim" znajd 1jztay 


— 


w i 
sA . : tanii 
risrównomiernem traktowaniu go pod wzgię- 


na tem ucierpi i ucierpieć musi i że akcja , 


a 1933 


AE DZIENNIK" IENNIK" piątek 


acyjni endecy... 


kciowych: „chodzi o zniesienie upokarzają- 
cej więcz A włościanina po'skicgo w 
innych dzielnicach od żyda arendarza. Nie 
dia:ego, żebyśmy tego żyda nienawidza*. ale 
dłalego. że ten żyd stanowi eleme'i narodowo 
i politycznie płynny, uzależniony w w:elu wy- 
padkach nie od ośrodków państwowych w 
których zyje, lecz od ośrodków dyspozycy ;nych 
zagranicą., częstokroć 
poiskiego skłóconych". 
Na to cdpowiadamy: 
Argument o żydowskim arendarzu jeś* prze- 
starzałvm rekwizytem antysemickim z przed 
| krikudziesięciu laty. Typ Żyda arendarza, ży- 
jącego na wsi „z wyzysku chłopa i lichwy“ 
dziś nie istnieje. Proces wypierania Żydów 
ze wsi przybrał rozmiary, które przeszły ocze- 
kiwania odżydzaczy. Miasta polskie nie otrzy- 
niają też więcej dopływu ludności żydowskiej 
ze wsi. Stosunek procentowy ludności żydow- 
skiej w miastach jest zalem przesądzony na 
przyszłość. Nie może więcej wzrastać. lecz, 
przeciwnie. będzie maieć skutkiem stałego 
dopływu elementu polskiego ze wsi. W związ- 
ku z tem oceniać należy hasło o odżydzaniu 
miast jako demagogję. 
Dalsze zaś, przytoczone 


z 


į dhlszą próbę uzasadnienia lych dążucici boj- 
interesem państwa 
jl 


przez nas uzasad- j 


nienie, jest typowem dla demagogji antysemic- : 


Sprawy polsko-odeńskie w Genewie 


(:) Genewa 1. 2. PAT. Rada L. N. na dzisiejszem 
posiedzeniu załatwiła szereg Spraw gdańskich prze 
dewszystkiem trzy sprawy z zakresu stosunków ceł 
no-gospodarczych. Nalezy zaznaczyć, że w tych 
sprawach wyscki komisarz dla uniknięcia dysku- 
sii w Radzie Ligi nad apelami stron przeciwko 
swym decyzjom, zaproponował stronom uzgodnie- 

! nie poglądów w drodze rozmów bezpośrednich. W 
toku tych rozmów delegacja polska zapropouowa- 
ła dwa rozwiązania sprawy, które w iednakowei 
mierze odpowiadały interesom gospodarczym Pob 
ski. Gdańsk wypowiedział się za przyjęciem racZz: 
drugiej mimo, że delegacja polska zwróciła uwagę 
na to, że rozwiązanie takie nie idzie po linji złago- 
dzenia sporu celnego polsko-gdańskiego i Ułatywie- 
| nia obrotu towarowego, Wohec przyłęcia jednej z 
| dwu proponowanych przez Polske propozycyj spra 
| wozdawca rady delegat W, Brytani; Eden przedsta 
| wit Radzie do zatwierdzenia raport, ujęty w tym 
l 


duchu. Rada przyjęła raport przedstawiciela W 
Brytauji. W dyskusji min. Beck odpowiedział p. 
Ziehmowi, reprezentantowi W. M. Gdańska, że 
rząd polski gotów jest przestudiować 7 władzami 
gdańskiemi wszelkie kwestje, których rozwiązanie 
leży w Interesje obu stron, 
Zkolel rada załatwia sprawę 
directe w stosunkach  polsko-gdańskich 
trzech przedstawił Radzie raport, w którym prze- 
widnje zuiesienię obecuej procednry action directe, 
z równoczesnem upoważnieniem Wysosizge Komi- 
sarza do wydawania w specialnie ważuych i nagłych 
wypadkach uatychmiast wykotalnej decyzji. Dele 


| action 
| 
| 
| gacja polska nie mcgła przyjąć tego projektu bez 
1 
1 
1 


Komitet 


piocedir y 


ścisłego jego zhadauia. W związku z tem sprawo- 
zdawca Edeu zaproponował odroczenie sprawy do 
przyszłej sesji. Delegat W. Miasta p. Zichm sprzeci 
wil się odroczeniu, domagaiąc słę natychmiastowe 
go wprowadzenia w życie nowej procedury, przy- 
rajmniej tytulem próby i prosząc o powzięcie de 
cvzji na obecnej sesji. Ziehma poparł delega( Bie- 
miecki Keller. Minister Beck popiera wniosek spra 
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Przy rozmaitych niedomogach naturalna woda gerz- 
ka „Frarciszka-iózefa" Gziała przyjemnie i znacznie 
zmniejsza te dolegliwości. często nieraz mała ilość 
działa już pewnie. Zalecana przez lekarzy. 


kiej. Jak rozumieć takie powiedzenie, że Ży- 
dzi są uzależnieni „od ośrodków dyspozycy j- 
nych zagranicą. skłócoaych z interesem pań- 
stwa polskiego” ?! Cz, nie jest ono jednozna- 
czne z przewroltem i niemądrem a do znu- 
dzenia przez endecję powtarzanem bajdurze- 
niem o mocarsiwie anonimowem, protoko- 
łach mędrców sjonu i masonerji sprzysiężo- 
nej ze żydami na zgubę Polski? 

A jeśli wierzyć w szczerość tych mętnych 
frazesów, lo czy nie są one właśnie dowodem 
lego, że sfery, których wyrazem jest „Dzien- 
nik Poznański”, pozostają nadali pod bez- 
względnym wpływem ideologji i taktyki sto- 
sowanej przez Narodową Demokrację i że nie 
są zdolne wyzwolić się z pod jej sugestji? 

Uległy zatem tej tak potępianej taktyce. I 
na to właśnie zjawisko zwróciłem szczególną 
uwagę w tej cytowanej przez „Dziennik Po- 
znański'* broszurze. 

W dyskusji o sprawie żydowskiej w Polsce, 
inusi być uczyniony rzetelny wysiłek myślo- 
wy, w celu zdobycia światopoglądu, „opartego 
— mówiąc słowami p. Zbigniewa Jordana 
z „Buntu Młodych* — o socjologiczne pojęcie 
państwa” i dokładne poznanie zagadnienia ży- 
dowskiego w świetle rzeczywistości, a nie ma- 
gji antysemickiej. 


Dr. Ludwik Oberłaender. 


wozdawcy, aby odroczono sprawe do następnej se- 
sji Przechodząc do porządku dziennego nad sprze 
ciwem Ziehma i Kellera Rada postanowiła sprawę 
odroczyć do sesji majowej. 


Min. Beck a nadużywaniu frakfafu 
o mniejszościach narodowych 
przez Ńiemcy 


(:) Genewa. |. 2. PAT. Po załatwieniu sprawy 
gdańskiej Rada Ligi przeszła do sprawy mniejszo- 
ści w sprawie stosowania reformy rolnej w Pol- 
sce. Sprawozdawca p, Nagoka przypomujał. że spra 
wa ta została odroczona na skutek cdrzucenia 
przez Niemcy raportu komitetu Rady. Od tego cza 
su komitet zbadał nowe propozycje uiemieckie, ale 
uznał, że nie możua ich uuwzględnić. Z uruglej stro 
uy wysiłki komitetu, celem uzyskania przyjęcia 
raportu przez Niemcy pozostały bezskuteczue. De- 
legat niemiecki Keller, wyraziwszy ubo:eWauie, że 
propozycje niemieckie nie zostały uwzględnione, za 
powiedział, że Niemcy skierują sprawę do Trybu- 
nału Haskiego. W związku z tem oświadczeniem 


sprawozdawca zapropouował uznaule sorawy za 
zamkuiętą dla Ligi Narodów. 
Minister Beck wygłosił dłuższe przemówienie, 


występując przeciw uadużywaniu traktacu o ochro- 
nie mniejszości dla cełów czysto politycznych. Mi- 
nister stwierdza z ubolewaniem. że dązenia pojed- 
ńawcze rządu polskiego spowodowały wysunięcie 
przez drugą stronę wręcz wygórowanych żądań, A- 
by wykluczyć na przyszłość wszelkie ‘akie niep» 
rczuimienia, oświadcza p. Beck, że rząd polski prze 
ciwstawj się każdej próbie stworzenia dla pewnych 
grup ludności niesprawiedliwych przywilejów | ule 
pędzie tolerował usiłowań stawiania przeszkód pod 
tym, czy innym pretekstem normalnej wewnętrznej 
pracy państwa 

W dalszej cGyskusii wielu członków Rady pote- 
piło stauowisko Niemiec, poczem przyjęto wniosek 
sprawozdawcy. 


=- — 


Katastrofa sp wcócwana przez sirajku- 
jących kolejarzy irlandzkich 


(Telegram własnv .Nowsgo Dzienniku 
Londyn, 1. 2. (L) Svtrajkujący kolejarze Ir- 
landji północnej dopuścili się dziś 
aktu sabotażu. wywołując katostrofę kolejo- 
| wą. W pobliżu miejscowości Castle Belling- 
| ham na granicy frlandji południowej . półna- 


ciężkiego 


| cenej usunęli strajkujący szynę, wskutek czego 
| wykoleił się pociąg pospieszny  Dublin—Bel- 
fast. Podczas katastrofy maszynista został za- 


| 


Warszawa, 1. 2. ŻAT. W związku z igrzy- 
skami Makkabi Żyd. Centralny Komitet Aka- 
demicki uchwalił ufundować puhar dla aka- 
demika zwycięzcy w zawodach narciarskich. 
Centralny komitet powziął tą uchwałę z 
względu na wychowawcze znaczenie sportu. 
— (:) Pod Meiniugeu w Niemczech podczas sa- 
neczkowauła ua zlodowaclałej szosie wiechały sa- 
reczki z 6 młodemi osobami na mur. Jedna osoba 
została zabita 4 odniosły ciężkie rany 
CERE oee OOE TREC z) 
bity a 3 podróżnych į 2 kolejarzv odniosło ra- 


ny ciężkie. 


Berlin, 1. 2. (Sch) Prezydent Rzeszy podpi- 
sal dziś wieczorem dekret o rozwiązaniu 
Reichstagu. Nowe wybory odbędą się 6. mar- 
ca br. 

Decyzja ta powzięta została niewątpiiwie w | 
związku z niemożnością osiągnięcia 
mienia z centrum i z bawarską partją ludową. 


porozu- 


Reichstag! 


(Telegram wlasny „Nowego Dzientika”), 


„NOWY DZIENNIK“ piątek 3- II. 1933 


er rozwiązał 


Możliweść rozwiązznia 
seimu pruskiego 

Beriln, 1. 2. (Sch) Sejm pruski zwołany 
został na sobotę 4 bm. Na porzędku dzien- 
nym stoi wniosek narodowych socjalistów, 
domagający się rozwiązania sejmu i rozpisa- 
nia nowych wyborów. Wniosek ten ma szan- 
se poparcia przez socjalnych demokratów i 
komunistów. 


Nie doszło de porozumienia 
między Hitlerem a centrum 


(:) Berlin. 1. 2. (Sch) Prezydent Hindenburg 
przyjął dziś w południe kanclerza Hitlera wraz 
z wicekanclerzem v. Papenem, którzy złożyli 
mu sprawozdanie z ogólnej sytuacji politycz- 
nej. W toku dyskusii prezydent na wniosek 
Hitlera zatwierdził dra Guertnera na dotych- 
czascwem stanowisku ministra sprawiedliwo- 


ści. Nominacja ta wskazuje, żę nie doszło do | 


porozumienia między Hitlerem a centtum I ba- 
warską partją ludową. 


Berlin, 1. 2. (Sch) Frakcja bawarskiej par- 
tji ludowej Reichstagu na dzisiejszem posie- 
dzeniu zajęła stanowisko wobec rządu Hitlera. 
Frakcja stwierdza, że obecna trudne sytuacja 
gospodarcza wymaga rządu, opartego na sze- 
rekiej podstawie narodowej i soejalnej. Rząd 


Hitlera, Papena i Hugenberga nie odpowiada 
zatem warunkom, jakie uznaje frakcja za 
niezbędne. 


Schleicker nie plarcwał zamachu stanu 


(3 Berlin 1. 2. (Sch) B. kanclerz v. Schlei 
cher oświadcza że pogłoski o rzekomym pla- 
nie zamachu stam» w jaki został zamieszany, 
są zupełnie bezpodstawne. W _ oświadczeniu 
tem przyznaje jednak v. Schleicher, że ostrze” 
gał prezydenta Hindenburga przed ronownem 
mianowaniem rządu v. Papena. Wskazał on 
prezydentowi że podobny rząd, mający za so- 
bą zaledwie 10 proc. ludności. byłby prowoka 
cią dla reszty narodu. 


„Wyeliminowanie polityki 
z Reichswehry" 

(1) Berlin, i. 2. (PAT). „Boersen Currier“ dono- 
Bi, że dotychczasowy szef gabinetu ministra Reichs 
wehry pułk. Bredow. który stanowisko to objął 
po b. ministrze wojny Schleicherze, został z urzę- 
du swego złożony i otrzymał tymczasowy urlop. 
Zarządzenie to — pisze dziennik — motywuje no- | 
wy minister Reichswehry gen. Blomberg koniecz- 
nością radykalnego wyeliminowania polityki z 
szeregów wojska. „Pułkownik Bredow, jako naj- 


bliższy współpracownis gen. Schleichera w czasie 
powołania tegoż ra urząd kanclerza był z natury 
rzeczy wciągnięty w atmosferę polityki“ -— oświad 
czyć miał gen. Blomberg. 


Nowe pomruki o rewizji 
granic wschodnich 


(D Berlin, i. 2. ((PAT). Organ Hageoberga 


„Tag“ pisze: Jeszcze rząd Schieichera zapowie- | 


dział, że wrazie wysunięeia na gruncie genewskim 
kwestji bezpieczenstwa, ktorego celem byłoby za- 
warcie Locarna wschodniego. Niemcy zmuszone 
będą do zajęcia wyraźnego stanowiska w sprawie 
rewizji granie wschodnich i że oczywiście ta wy. 
tyczna zachowała nadal swoje znaczenie. Musimy 
jednak ofensywę naszą prowadzić na tym odcin- 
ku chaosu. Przedewszystkiem trzeba w dziedzi- 
nie międzynarodowych długów znaleźć rozwiąza. 
nie, które uwolni nas od tych ciężarów i przywró- 
ci normalne stosunki. Konwersja długów będzie 
głównym punktem ogólnego zainteresowania. 


Dalsze demonstracje i kójki polityczne 


(DBeriin, 1. 2. (Sch.). Krwawe bójki politycz- 
ne trwają w Niemczech w dalszym ciągu. Po ma- 
nifestacji hitlerowców i Stahihelmu w Pforzheim 
doszło ubiegłej nocy do licznych walk ulicznych 
między hitlerowcami a komunistami, których o- 
fiarą padło 8 ciężko rannych i około 20 lżej ran- 
nych. 

W Velbert w Nadrenji napadło kilku hitlerow- 
ców na pewnego komuniste. którego zasztyleto- 
wali na śmierć. 

Podczas starć czionków Stahlhelmu z komuni- 
stami w Hamourgu zostały 3 osoby ciężko ranio- 
ne. 
W Lubece napadło kilkunastu hitlerowców na 
socjalno-demokratycznego posła do Reichstagu 
Lebera, który szedł w towarzystwie dwóch robot- 
ników, zadając mu w oko ranę kłutą. Jeden z 
towarzyszy posła rzucił się na sprawcę z nożemi 
ranił go tak ciężko że wkrótce zmarł. 

Do bardzo poważnych rozruchów _ hitlero- 
wskich doszło dziś przedpołudniem w Homber 
gu w Nadrenii. Komuniści zamierza!i urządzić | 
manifestacie. Celem niedopuszczenia do niej 


zebrań się hitlerowcy z całej okolicy i zaatako 
wali manifestantów komunisti czmych Policja 
przy pomocy Żandarmerii rozdzieliła obie stro 
ny. przyczem hitlerowcy stawiii opór i poczęli 
pclicię ostrzeliwać, Podczas obustrornei strze 
laniny między policją a narodowymi socjali- 
stami został jeden żandarm Zabity, a 3 odnio 
sło ciężkie rany postrzałowe- Po stronie hitle- 
roewców było 3 zabitych i kilku rannych. Licz- 
bz ofar nle jest jeszcze dokładnie znana W 
mieście pannie nastrój podniecony. Palicja we 
zwała pomocy z sąsiednich miejscowości. 


Zamach bombowy 
hitlerowców 


(:) Berlin. 1. 2. (Sch) Na mieszkanie pewne 
zo członka Reichsbanneru na przedmieściu 
Falkensee dokonano  ubiegłei nocy zamachu 
zombowego. Wybuchająca bomba zniszczyła 
irontową ścianę budynku. nie raniąc ednak ni 
kcgo. Policja” sad% że czynu dokons' przecew 
nicy polityczni — prawdopodobnie ntlerowcy. 


Obchód imienin Prezydenta 
Rzplitej w Warszawie 
Warszawa, 1. 2. PAT. P. Prezydent Rzeczy- 
pospoilitej wyjechał w dniu dzisiejszym do 
Spały. Przed wyjazdem P. Prezydent przyjął 
p. Prezesa Rady Ministrów Prystora, który 

złożył mu życzenią imieninowe. 

Warszawa, 1. 2. PAT. W dniu dzisiejszym z 
okazji imienin P, Prezydenta Rzeczypospolitej 
prof. Ignacego Mościckiego domy w stolicy z0- 
stały przybrane flagami o barwach narodo- 
wych. W godzinach rannych w kościołach św. 
Krzyża. Anny, Zbawiciela i innych kościołach 
parafjalnych zostało odprawione nabożeństwo 
dle młodzieży szkół średnich i powszechnych. 

Warszawa. 1. 2. PAT. Z okazji imienin P. 
Prezydenta w wielkiej synagodze przy ul. Tło- 
mackiej odbyło się uroczyste nabożeństwo dla 
żydowskiej młodzieży szkół średnich, rzemieśl- 
niczych i powszechnych. Nabożeństwo odpra- 
1 wil nadkantor Kusewicki w asyście chóru sy- 
nagogalnego. poczem przemówienie okoliczno- 
ściowe wygłosił rabin prof. dr. Schorr. 
| Pięciu posłów wydano sądom 
| Warszawa, 1. 2. (Sin) Sejmowa Komisja re- 

gulaminowa i nietykalności poselskiej rozpa- 
| trywała dziś wnioski o wydanie posłów są- 
dom. Wszystkie wnioski zostały załatwione 
pozytywnie. Wydani zostali: poseł endecki dr. 
Tadeusz Wróbel na żądanie prokuratora przy 
sądzie okręgowym w Lesznie. Jest on oskar- 
żony o nielegalne spędzanie płodu dwom pa- 
| ejentkom, oraz poseł endecki Józef Makulski, 
' którego wydania zażądała prokuratura w Piotr 
kowie za znieważenie rządu. Pozatem posta- 
nowiono wydać sądom trzech posłów z klubu 
B. B. za obrazę czci, m. in. posła Marjana Dą- 
browskiego, którego wydania żądał Adolf No- 
waczyński. > 


Gzífery zokłódy ubezpieczeń 
spolecznych 


(:) Warszawa. 1. 2. PAT. Na dzisiejszem po- 
siedzeniu sejmowej komisji ochrony pracy Zza” 
keńczono drugie czytanie i przegłosowano po- 
prawki zgłoszone przez BBWR do projektu 
rządowego ustawy o scaleniu ubezpieczeń spo 
łecznych. Poprawki te Zmierzalją do rozszerze 
nia ubezpieczenia emerytalnego roboiników, za 
trudnionych w przemyśle na robotników rol- 
nych, czego nieprzewidywał prolek: rzadowy, 
do obniżenia wieku, decydującego o otrzyma 
tlu prawa do renty starczej dla górników i 
hutników z 65 na 60, z ewentualnością dalszej 
obniżki o 5 lat. Skasowano również opłaty za 
lekarstwa, które przewidywał prolekt rządo- 
wy. Z jednego zakładu ubezpieczeń społecz- 
nych, według projektu rządowego. Zrobiono 4 
zakłady. a mianowicie ubezpieczeń na wypadek 
choroby od wypadków, emerytalav robotni- 
ków i ZUPU. Mimo to szereg poprawek. zgło- 
szonych przez opozycie. zostało  uwzględnio” 
nych przez większość komisji. Następne posie 
dzenie dnia 9 bin- 


— W bieżącym tygodniu wpłynęła do Sej- 
mu nowela do ustawy o Izbach Przemysłowo- 
Handlowych. Jak się dowiadujemy, projekt 
noweli nie zawiera postanowienia o utworze- 
piu Związku lzb Przemysłowo-klandlowych. 
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NASZ II. KONKURS ZI! 


„NOWY DZIENNIK” piątek 3. TI. 1933 


Nr. JĄ 


OWY 


i Czytelników „Nowego Bziemaika: wyjedzie zmowa na iwatygodniowy bezplatny wypoczynek do Zakopanego | 


Stawiamy naszym czytelnikom znowu do dyspozycji prawo korzystania z dwutygodniowego bezpłatnego wypoczynku w Zakopanem. 
W drodze losowania konkursowego czterech czytelników „Nowego Dziennika* na których padnie szczęśliwy traf, będzie mogło 
w ciągu lutego 1933 r. wyjechać do Zakopanego, gdzie w wymienionych poniżej, znanych doskonałych pensjonatach znajdzie zupełne 
bezpłatnie pełne umieszczenie i pierwszorzędne uirzymanie. 
Wydawnictwo naszego pism» nabyło znowu cztery miejsca w następujących pensjonatach: 


JEDNO w pensjonacie WP. Lustiga „SWIT“. 
JEDNO w pensjonacie WP. Stiila „STILL“, 


JEDNO w pensjonacie WP. Józefa Ehrlicha „DWOREK“, l 
JEDNO w pensjonacie WP. Jadwigi Kariandówny „ELDORADO*. 


Wszystkie te pensjonaty są ogólnie znane jako pierwszorzędne zakłady i cieszą się najlepszą reputacją. 
Warunki uczestnictwa w naszym Konkursie są następujące: | A 1 
1) Uczestniczyć w konkursie mogą wszyscy czytelnicy „Nowego Dziennika z wyjątkiem <złonków redakcji i administracji 


naszego pisma. 


2) Jedynym warunkiem dopuszczenia do konkursu jest nadesłanie 20-tu kuponów, które będą drukowane w naszem piśmie 
od 14 stycznia do 9 lutego b. r. Kupony te, które sa kolejno numerowane od 1 do 20 należy wycinać, zebrać i wszystkie razem 
nadesłać najdalej do dnia 11 lutego b. r. pod adresem: „Nowy Dzienuik* (Konkurs zimowy) Kraków ul. Orzeszkowej 7. Zwracamy 


uwagę na to, że nie należy nam przysyłać pojedynczych kuponów, lecz zbierać je u siebie 


przesła: dopiero wszystkie łącznie 


w zamkniętej kopercie pod podanym codopiero adresem i we wspomnianym powyżej terminie. i 
3) Losowanie konkursowe odbędzie się 17-go lutego b. r. o godzinie 12.30 popołudniu w lokalu Wydawnictwa naszego pisma, 
w obecności potarjusza oraz pnbliczności. Nazwiska wylosowanych zostaną ogłoszone w numerze z dnia następnego. 


YĆ 


TATRY „KINAJĆ 


Zespół Idy Kamińskiej 
w Zakopanem i Krakowie 


Ida Kamińska wraz ze swyn zespołem wystaw:a 
świetną sztukę Morozowicz- Szczepkowskiej „My 
kobiety* (Sprawa Moniki), która kilkaset razy by- 
ła już z największem powodzzaiem grana w War- 
szawie, dzisiaj we czwartak i jutro w piątek w 
Zakopanem w sali „Morskie Oko“, po cenach zni- 
żonych. 

Następnie bawić będzie Ida Kamińska wraz ze 
swym zespołem, w skład którego wchodzą Świ2- 
tna aktorka Rachela Holzer i utaleutowana mło- 
da artystka Roma Lerer, w Krakowie, a miano- 
wicie w niedzielę 5 bm. da trzy przedstawienia 
© 1130 przedpoł. i 3'30 popoł. po cenach całkiem 
niskich i o 830 po cenach popularnych w sali Bo- 
lońskiego, Rynek gł. 

Przedsprzedaż biletów w firmie A. Fischhab, 
ul. Grodzka, a w niedzielę przez cały dzień przy 
kasie w sali Bolońskiego. 


Komedja Bialika w Habimie 


W porozumieniu z dyrektocjam Żydowskiego 
Funduszu Narodowego magistrat m. Tel Awiw wy 
znaczył nu terenach miejskich grant pod budowę 
gmachu teatru dla zespołu „Habima*. 

„Habima'”* wystawiła ostataio nowa komedję 
Bialika pt. „Krótki piątek". „Habima" osiągnęła 


w 2 częściach (17 obrazach) pt. „To z bocianem — 
to nieprawda* w wykonaniu Akadem'ckiego tea- 
irzyku rewjowego „Ósma pięć* ze Lwowa. Kapi- 
talne teksty pióra Zenona Friedwalda, przebojo- 
we piosenki Alfreda Schiitza oraz doskonale zgra- 
ry zespół. Bilety do nabycia w przedsprzedaży w 
biurze koncertowem teatru „Mozsskie Oko“ w Za- 
kopanem. 

— HANKA ORDONÓWNA, niezrównana nasza 
pieśniarka, zwana „Polską Yvette Guilbert“, po- 
siadająca w interpretacji nieprzepa:tą siłę wyra 
zu, wystąpi tyłko jeden raz we wtorek 7 hm. w Sta 
rym Teatrze. Wykonanie piose1ek przez Ordonó 
wnę cechuje głęboko odczaty liryzm . zdolności 
charakterystyczne oraz uderztjąca podatność psy- 
chiczna. 

— OSTATNIE DNI WYSTAWY W ŻYD. DO- 
MU AKADEMICKIM (Przemyska 3). Dnia 5 bm. 
nieodwołalnie nastąpi zamknięcie wystawy. Aby 
dać możność szerszemu ogółowi zwiedzenia tej 
tak ciekawej wystawy, zarząd obniżył ny wstę- 
pu do połowy. Wystawa otwartą .odzienie od 
godz. 11—4. Dziś o 8 w. wiezzór dyskusvjny n. t. 
„Literatura a Malarstwo". Udział biorą dr Kan- 
fer, dr. E. Schinagel Weber, art. Aberdam, art. 
Cygler, art. Szpigel. 

— Z ŻYD. TOWARZYSTWA MUZYCZNEGO. 
Czytelnia żyd. Tow. Muz. w Krakowie "i. Jasna 
2, otwarta w środy i piątki o godz. 8-mej wiecz. 
Znajdują się tam wszystkie pisma muzyczne kra- 
jowe i zagraniczne. 

TEATR IM. J. SŁOWACKIEGO 


Czwartek pop.: „Egipska pszenica"; 8 wiecz: 


niezwykły sukces i objeżdża z tą sztuką wszystkie i „Koń parowy". 


kolonje. 
CE 

— Z KRAKOWSKIEGO TEATRU ŻYDOWSKIE- 
80. Dziś we czwatrek o godz. 11'30 przedpoł. po- 
Tanek teatralny „Chojwes*. Czay miejsc od 49 
gr do zł 1.20. O godz. 4-ej pop. znakonita operet- 
ka „Der gekojfter chusn”, która zdobyła pełne 
uznanie krakowskiej publiczności dzięki <wej in- 
teresującej fabule, niezwykłej melodyjności i wy- 
sokiej klasie artystycznej wykonawców. Bilety w 
cenie od 49 gr do zł 1.20. Wieczorem o godz. 8'45 
‘Unzer rebełe“, Po przedstawieniu jako nadda- 
tek koncert pieśni żydowskiej. Bilety w 'enie od 
„60 gr. do 2 zł. Sprzedaż biletów przez cały dzień 
przy kasie teatru. 

— Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEG9. Dzisiaj 
w czwartek na przedstawienia popołudniowem po 
cenach zniżonych 25-te jubileuszowe przedstawie- 
kie sukcesowej sztuki sezonu „Egipska pszenica” 
Marji Jasnorzewskiej (Pawlikowskiej). 

Wieczorem na przedstawieniu po cenach zniżo- 
nych powtórzenie oryginalnej sztuki Adama Bun- 
scha „Koń parowy“. 

— WYSTĘPY AKADEMICKIEGO TEATRU RE- 
WJOWEGO „ÓSMA PIĘĆ" W ZAKOPANEM. Już 
w aobotę 4 bm w Zakopanem w sali teatru „Mor- 
skie Oko" premjera świetnego kabaretu lit artyst. 


u” 


Z Z ZE Z ZZ ZOE PORZE E CA 


Piątek 8 wiecz.: „Sułkowski”. 


KRAKOWSKI TEATR ŻYDOWSKI 
Czwartek 11'30 przedpoł.: „Chojwes* (ceny naj- 
niższe); 4 pop.: „Der gekojfter chusn" (ceny naj- 
niższe); 8'45 wiecz.: „Unzer rebełe“ (ceny zniżone). 


TEATR DOMU ŻOŁNIERZA 


Czwartek 330 pop.: „Hiszpańska mucaa“; 730 
wiecz.: „Krakowiacy i górale”. 


REPERTUAR KIN KRAKOWSKICH 


ATLANTIC: „Bezdomni* (Droga w życie). 

ADRIA: „Śpiew, całus, dziewczyna“ (Gustaw 
Fróblich). 

APOLLO: „Hotei studentów”. 

BAGATELA: „Bezdomni“ (Droga w życie). 

DOM ŻOŁNIERZA: Idjota ,Lo1 Chaney). 

MUZEUM. (środa. czwartek, sobota i niedziela) 
„Dzwonnik z Notre Dame" (Lon Chaney). — Do- 
datki dźwiękowe. 

PROMIEN: „Parada miłości“ 
Donald, M. Chevalier). 

SŁOŃCE: „Burza nad Zakopanen“ (Alfons Fry 
land). 

SZTUKA: „Raj podlotków*. (Anny Ondry). 

UCIECHA: , 10 procent dla innie*. 

WANDA: „10 procent dia mnie". 


(Jeannette Mac 


Z ŻYCIA ORGANIZACJI. 


Z org. Mizrachi 


(:) Kierownictwo Org. Ceinei  Chałue Mizrachi 
w Małopolsce zachoaniei i SŚiąsku komunkuje: 
W związku z wzmożoną aliją do Palestyny. Kie 


rewnictwo ruchu „Tora Wcawoda* w Małopalsce 
zachodnici utworzyło — oprócz 'sineacego do 
tychczas kibucu hachszary w Bielsku —  jesm.ze 


kilka kibuców, a to: w Krakow.e. Strzyżowie, Le- 
sko-Łukowice. gdzie ogółem pracuj: okało 120 
chałuców, czy to na roli. warstatach susarskich. 
lub stolarskich eic. lub eż w okolicznych fabry- 
kach, We wszystkich k.bucach prowadzone są 
kursa dokształcaiące z zakresu judaistyki, palesty- 
ncgrafid, historij sionizmu, w języku hebrajskim. 

W naibliiższych dniach wyjeżdża do Palestyny 
większa grupa chaluców między innem długoletni 
zasłużony członek kierownictwa naszego ruchu L. 
Klein, którego zadaniem będzje ziednoczyć wszyst 
kich chalucuów naszei org., pochodzących z nasze- 
go okręgu. Celem tego ziednoczenia będzie wowo- 
rzenie Ściślelszego kontaktu miedzy Palestyną a 
organizacjami w diasporze. a w szczegó ności stwo 
rzenie strzechy chaluców orrodoksyinych Celem 
zrealizowania tego planu utworzona zostanie w 
najbliższych dniach „Liga Lemaan Hapoe! Hadat“ 
nekruluiąca się oprócz członków wszysikich organi 
zacyj mizrachistycznych, także z kół Sympatyków 
naszego ruchu, 
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WZROST WPŁYWÓW SJONISTYCZNYCH 
daje się zauważyć na Węgrzech. Listv sjoni- 
styczne w wyborach do gmin żydowskich od- 
niosły wiele sukcesów. Sjoniści zdobywają w 
wielu gminach większość, wypierając skrajną 
ortcdoksję. 


Twó! organ 


staje w obronie Twoich 
praw i interesów 


Co Ty 


dajesz TwWemu organowi? 


Czy zkcerujesz 
„owy Dziernik*? 
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POD ZNAKIEM MAKKABIAD 


PROGRAM 


2 luty: Godz 9,01 stadjon wielki ul. Kościuszki: 
start biegu 18 klm. dla panów i złożonego. Godz. 
10,01, start do biegu 9 km. dla juniorów. Godz. 
10.31: start do biegu 8 kim. dla pań. Godz. 12: tor. 
w Kuźnicach, bieg jedynek panów. Godz. 12,30: 
fieg jedynek pań. Godz. 14,30 badania lekarskie do 
tiegu zjazdowego i slalomu. Ształeta pań i panów 
do biegn 12 km. o odznakę sprawności. Godz. 15.45 
odprawa do biegu zjazdowego i slałomu. Godz. 17 
mały stadjca przy ul. Kościaszki, zawody hokeja 
na lodzie. Gcdz. 20: dalszy ciąg zawodów hokejo- 
wych. 


—— 


3 luty: Godz. 10,50 zbiórka zawodników startu- 
jących do słalomu. Godz. 12 na torze saneczkowym 
w Kuźnicach bieg dwójek panów. Godz 1230 bieg 
dwójek pań. Godz 15 bieg osad mieszanych. Godz. 
14,15 start do sialomu. Godz. 17 zawody łyżwiar- 
kie. Godz. 17,30 odorawa sztafety pań i panów. 
Godz. 20 mały stadjon przy ul. Kościuszki turniej 
hokejowy. 


4 luty: Godz. S,01 stadjon wielki, starl do sztale- 
ty panów. Godz. 10,31 start do sztafety pań, Godz. 
15,30 odprawa do biegu » odzaakę sprawności se- 
tjorów Godz 17 zawody łyżwiarskie. Godz 20 
zawody hokejowe. 


5 łuty: Godz. 8,01 start do biegn senjorów o od- 
znakę sprawności. Godz. 12 skoczaia na Krokwi, 
cdprawa i skoki. Godz. 17 zawody łyżwiarskie. 
Godz. 20 zawody hokejowe. Godz. 22 raut w sali 
hotelu Morskie Oko dla przedstawiciesi Rządu Pol 
skiego władz municypalaych, przedstawicieli 
państw biorących udział w Makkabjadzie Zimo- 
wej, Związków państwowych, wybitnych przed- 
stawicieli społeczeństwa żydowskiego w Polsce ł 
prasy = 
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Od Jemenu aż po Wisłe... 


Refleksie Mak: beusza z okazji Makkabiady Zimowej 
w zakopanem 


„Sport przemawia ło narodów dosad- 
niej aniżeli nasze bogactwo da-_howe... Na- 
ród żydowski może wydać ze siesie miljo- 
ny makabeuszy” 

(Z przemówienia 
Warszawie). 


lorda Melchetta w 


(—) Gdzie kryje się źródło entazjazmu i uwiel- 
bienia, jakie żydowskie masy ludowe okazują dla 
siłaczy żydowskich, atletów, rexordzistów itp.? 
Naród, który w ciągu tysiązłeci torował sobie 
drogę przez gąszcze życia raczzj siłą ducha, siłą 
moralną — uwielbia siłę fizyczią i odwagę? 

Entnzjazm ten jest niewatpliwie wyrazem pod- 
świadomej tęsknoty mas żydowskich za zdrowiem 
ciałą — tęsknoty, zrodzonej z ich poczucia bez- 
bronności, na jaką w ciągu tysiązieci niewoli hyly 
skazane. 

Stąd fakt, że każdy chociażby nieznarzny Wwy- 
czyn żydowski, noszący w sobie zarodek siły fi- 
zycznej lub odwagi, urasta w duchu mas żydow: 
skich do rozmiarów i znaczenia argumentu — po- 
cieszyciela. 

Skłonność ta — skłonność do udiększania w du- 
cbu czynów siły i odwagi pogłębia ambicję i god 
ność narodową mas żydowskich. 


Wertuję mój notatnik podróży i znajduję w nim 
m. in. trzy fakty. Oderwane od siebie napozór 
przestrzenią i czasem, stanowią one jednak logi- 
czną całość. 

Znam w Jaffie pewnego jemeniekiego Żyda. Na- 
zywają go „Mosze- hatejmani* Jak tysiące innych 
Żydów jemeńskich nosi on na sobie piętno barba- 
rzyńskiej niewoli, którą Żydzi jemeńscy dotąd 
jeszcze znoszą w oazach pustyni arabskiej. 

Niczem nie różni się on od swoich rówieśników. 
(Zhuderlak, oczy duże — zamglone. Rzadka bród- 
ka okala jego wychudłą, oliwzowa- ciemną twarz, 


żyje, pracując ciężko. Modli się trzy razy dzien- 
nie — jak wszyscy inni Żydzi z Jemenu. 

Mosze skarzył się często, że 13-letni syn jego 
Jechezkiel — to łobuz, Zamiast modlić się i iść w 
ślady cadyków —- ucieka on na płac „Makkabi“ w 
Tel Awiwie i... „kopie“ piłkę, bije się.. Często też 
widywałem Jechezkiela. Przeciętny chłopak jene- 
nicki Jak inni jego koledzy chudy, zwinny. spryt- 
ny — pojętny. 

Upłynęły lata. — Jechezkiel jest jednym z asów 
i instruktorów „Makkabi“ w Aleksandrji. 1 nieje- 
dna z gwiazd sportowych młodzieży arabskiej w 
Egipcie z zadrością i respektem patrzy na Jechez- 
kiela — syns narodn upokorzonego. 


Przed laty byłem internowany w Sycylji. Był 
tam ze mna między innemi pewiea młodzienie: z 
Łomży. Nazywaliśmy go .„Hersz - niedołęga”. U- 
mysłowo dość rozgarnięty, nie mógł on jednak 
pcdołać żadnej wymagającej pewnego wysiłku fi- 
zycznego pracy. A jeśli z musu coś zrob.ł, to przez 
dwa dni skarżył się na ból rąk i krzyżów. Ręce 
jego stale krwawiły od mozołów. Słowem, typo- 
wy małomiasteczkowy „buchar* który od dziada, 
pradziada handluje drożdżami. 

Z czasem znaleźliśmy się w Palestynie. Hersz 
przechodził jeszcze różne perypztje. 

A dziś? Hersz jest jednym Z najlepszych „be- 
ków“ drużyny piłkarskiej „Makkabi“ w Tel Awi- 
wie. I niejedeu atak angielskich drużyn piłkar- 
skich rozbijał się o sprawną, 'muskularnąa  sprę- 
żystą nogę Hersza, który tak nislawno jeszcze 
uosabiał niedołęstwo fizyczne małomiasteczkowe- 
go kramarza. 

«a LJ u 


Było to w roku 1922. > 
W odległości 2000 — 2500 metrów od brzegu Tet- 


| Awiwu stały na kotwicy wieikie krążowniki an- 
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Gratulacje Egzekutywy 
Sjonistycznej w Krakowie 


Egzekutywa Organizacji Sjońskiej dla zach. 
Małopolski i Śląska w Krakowie wysłała za Ł 
Igrzyska Zimowe Makkabi w Zakopanem nastę- 
pujący telegram w języku hebrajskim: 


Makkabjadzie zimowej w Zakopanem prze. 
syłamy serdeczne pozdrowienie i życzenia, by 
się stała impulsem do dalszej pracy nad stworze- 
niem typu zdrowego Żyda, który w twórcnej 
pracy nad odbudową Ojczyzny w Etec Isasi 
kroczyć będzie w pierwszych euzeregach bu- 
downiczych. 

| EO CA 


gielskie. Długie lawety armat polyskiwały w słoń- 
eu lipcowem, które roztaczało dokoła Żar praw- 
dziwie palestyński. Przestrzeń między ulicą Nach- 
lat- Benjamin a morzem, dziś już szczelnie zaba- 
dowana willami i gmachami, stanowiła wówczas 
jeszcze pewnego rodzaju plażę. 

Morze w tym dniu było burzliwsze, aniżeli za- 
zwyczaj. Olbrzymie fale, niby tysaljeczy rvzwście- 
czone nacierały z hukiem na brzeg. 

Któryś z kolegów, leżących obok mnie, opowia: 
dzł mi, że dowódca eskadry, która od kiłku dni 
już stoi na kotwicy, jest podobno antysemitą. 
Zawsze kapitanowie pancerników angielskich za- 
praszają przedstawicieli Tel- Awiwu i prasy na 
pokład, urządzają jakieś widowiska, mecze 2 
„Makkabi* a dowódca tej eskadry nie pozwala na- 
wet załodze zejść do Tel- Awiwu. 


Nagle, jeden z młodzieńców, kąpiących się krzy- 
krał, wskazując ręką w strodę krążowników. Od- 
ruchowo skierowaliśmy wzrok w tę samą stronę, 
dcstrzegając daleko od brzegu wśród piętrzących 
się bałwanów głowę !udzką, która co «ilka minut 
znikała pod pianą wściekłego żywiołu, by o kilka 
metrów dalej. znów wypłynąć na grzbiet jakiejś 
trzy lub czteropiętrowej fali. Również załoga 
krążowników dostrzegła to: na pokładach etzi. 
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bowiem marynarze, patrząc w stronę ływajacej 


„NOWY DZIENNIK” piątek 3 


głowy. 

Wszystkie pozory wskazywały, że to nie jest 
topielec, lecz jakiś szaleniec, któremu zachciało 
się pójść w zawody z rozhukaiem moczem. Lecz 
kto te może być? Pytanie to intryzowało i niepo- 
koiło wszystkich. 

Po godzinie w całym Tel- Awiwie »+dawano so- 
bie z ust do ust: „Słyszeliście, Chaimek Barzilaj - 
ten 12-letnt urwis przepłynął od brzegu do krążo- 
wników. Marynarze zgotowali mu istną owację, a 
kapitan natarł mu uszu...“ 


NAROIARSTWO. 

Bieg 18 klm.: Miiekenbrunn, Warenhaupt. Kal- 
fuss, Scharfer, Schifelldriin, Blea, Weiss, trdmaon 
(Makkabi Zakopane), Kannengieser, Frey, Silber 
(Makkabi Nowy Targ), Wiener, Robinsohn (Biei- 
sko), Dattner (żywiec). 

Bieg 8 klm. pań: Schwarzbardó vna, Oberlande- 


Tegoż dnia wieczorem, dowódca eskadry zapro- ; równa, Strahlowa (Zakopane), Reibscheidówna 
sił burmistrza Dizenhofa wraz z całą eliią towa- | (Nowy Targ), Schónfeldówna, Mandelbaumówna 


rzyską Tel- Awiwu na pokład wielkiego krążow- 
tika, gdzie urządził na cześć gości wspaniałe - 
przyjęcie. 

Następnego dnia odbyło się w [el- Awiwie przy- 
Jęcic na cześć załogi. Urządzono zawody pływa”- 
kie, mecz piłki nożnej itd. A mieszkańcy Tel- Awi- 
wu rozkoszowali się każde.n słowen, każdym ko- 
mentarzem na temat śmiałe% wyczynu Chaimka 
i wrażenia, jakie to zrobiło na Anglikach 


(Kraków), Schneiderowa, Wsissówna (Bielsko), 
Enkerówna (Krynica), Franklówaa (Żywiec). 

Slalom i zjazd: Scharfer, Blau J., Miickenbrunn, 
Oberlander, Strahl, Blau E. (Zakopane), Presser, 
Neumann, Feiler, Breitbard, Buchner (Bielsko), 
Katz, Schönfeld, Landmann, Dattner A., Ehrlich, 
dr. Schinagel (Kraków). 

Sztafeta 3x5 klm. pań: Schwarzbardówana, Ober- 
Oberlander, Scharfer, Schiffeldrón, Erdman“, 


Duma tel- awiwska doszła do zenitu, „dy prasa | Blau I. i II, Kalfass, Weiss, Strahl (Zakopane), 
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RGezeniaca Polskiej Makkabi 


na igrzyskach Zimowych w Zakopanem 


ra (Żywiec), Schneiderowa, Weissówna (Bielsko), 
Schónieldówna, Mandelbaumowa (Kraków), Enke- 
równa (Krynica), Reibscheidówna (Nowy Targ). 

Bieg 12 klm.: B. Feiler, inż. Immergińck, dr. 
Schneider (Bielsko). Czaj- Goldhaber (Zakopane), 
Lerner, dr. Spira, dr. Landau, dr. Schinagel (Kra- 
ków). 

HOKEJ LODOWY. 

(—) Skład reprezentacji polskiej został oparty 
o graczy Hasmonei lwowskiej i Makkabi krakow- 
skiej, przedstawia się on następująco: bramkarze: 
Bergler (Makkabi) i Tenncabaum (Hasmonea 
Lwów), dalej Rassner (ŻASS Warszawa), Rosner, 

„Bronek“ (M), Schlaff (H), Cenzor, Bergman (M), 
Finkelstein (H), Brenner (M), Wortman (H) i Gti- 
censtein (Łódź). 


SANECZKARSTW9. 
Do teamu polskiego wchodzą: Enkerówna, En- 


przytoczyła streszczenie prze'nówieaia, wygłoszo- | 


nego przez dowódcę eskadry na przyjęciu 

— Przyznaję się — mówił on m. in. — że ten ma- 
ły chłopak przekształcił z gruntu moje pizekona- 
nia o Żydach. Wyobrażałen sobie zawsze żydów 
jako ludzi bojaźli wych, pozbawionych zupełnie od- 
wagi, niezdolnych do walki z żywiołen i przeciw- 
nościami natury fizycznej. Tego samego zdania by- 
li też moi ludzie“... 


- . - 


Trzy fakty — odrębne, Wniknijmy jednak w ich 
sens — w sens ich logicznego pokrewieństwa. 

Jechezkiel- jemenita, niczem nie różniący się od 
swoich rówieśników, upokorzonych synów pusty- 
ni arabskiej i.. Hersz- niedołęga, jeden z wielu, 
wielu tysięcy zniedołężniałych fizycznie krama- 
rzy. Obaj — synowie tego samego narodu, choć 
przed wiekami przodkowie ica innemi musieli 
pójść drogami. Jedni poszli wgłąb pustyni, drudzy 
nad brzegi Wisły. 

Obaj — Jechezkiel i Hersz — opowialają nam, 
nie słowem lecz istotą swoją, że gdzieś 'am za la- 
dami kramów i w niskich lepiaakacn jemenickicn 
pozostały krocie tysięcy takich, jak oni. Wegetują 
w słabości i niedołęstwie, są przedmiotem drwin 
i kpin swoich sąsiadów nieżydów, gdyż nie mieli 
szczęścia dostać się do kuźni mięśni i ducha na- 
rodu, której na imię „Makkabi“ .. 

A fakt trzeci? Czy nie potwierdza on ustalonej 
zresztą prawdy, że wyczyny sportowe trafiają 
skuteczniej, bardziej przekonywująco do współ- 
czesnej mentalności narodów, niż intelekt, niż bo- 
gactwo ducha — w formie bezpośredniej. 

Bardzo wielu dowódców i kapitanów  zmieat 
ewoje zdanie o „niezdolnych do walki z żywiołem* 
Żydach, gdy Hersze i Jechezkiele zdobędą możność 
wyjścia z poza lad kramów i z niskich chatek na 
boiska, korty, ringi, tory i baseny. 

Pod narosłą w ciągu tysiącleci niewoli skorupą 
pozornej słabości naszej młodzieży, rozsianej 
smutnym wyrokiem naszych dziejów po całyn 
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Bieg słoneczny 


(Legenda narciarska) 


Byli narciarze dwaj, 
mie zna dziś takich świat — 
chłubcy jak krew i mleko, ba dwadzieścia lat. 


W górach im zjawi się raj, 
więc sbięli wiązania nart, 
czwartego lutego o siódmej ruszyli na start. 


Na hali wszedł w nich duch, 
skrzydeł u nóg przyrosło, 
wparli kijki w Śnieżycę jak wiosła 


Rozwiał się śnieżny puch, 

sypnął na obie strony, 

zadźwięczał Śnieg pod deskami, jak w lód za- 
marzgnięte dzwony, 


w podskoku odbiły się nogi, 

sasseleścił stężony pęd, 

brassirzeń kuliła się dysząc w uczonym przycis- 
ku pięt. 


ker, Schönberg (Krynica), Móckeabrunn, Mangel, 
. Stiel, Spiwok (Zakopane). 

JAZDA FIGUROWA NA LODZIE. . 
Bergłer (Makkabi Kraków). 


Dattner (Żywiec), Kannengieser, Frey, Silber (No- 
wy Targ), Wiener, Robinsohn (Bielsko), Katz, 
Landmann, Schónfeld (Kraków). 

Sztafeta 3x) klm. pań: Schwarzbardówna, Ober- 
landerówna, Strahlówna (Zako>ane), Franklów- 


Cicu zimowej Makkabiady 


Sztafeta narciarska o puhar „Nowego Dziennika 


Puhar srebrny przechodni krakówskiego 
„Bne Brithu” dla mistrzowskiej drużyny 
hokejcwej 
Jak się dowiadujemy. Stowarzyszenie „So- 
lidarność — Bne Brith“ w Krakowie, uznając 
wybitne znaczenie wychowania fizycznego i 
sportu dla młodzieży żydowskiej. ofiarowało 
piękny srebrny puhar przechodni z okazji Zi- 
mowej Makkabjady w Zakopanem. Nagrodę 
tę przeznaczył Bne Brith dla żydowskiego mi- 
strza hokejowego. Będzie ona przechodnią i 
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| Nagroda „Nowego Dziennika* dlą zwycięs- 
| kiej drużyny narciarskiej w biegu sztafeto- 
wym męskim 5X10 kłm. wywołała niebywałe 
zainteresowanie. Reprezentacje wszystkich kra- 
jów obsadziły właśnie tę konkurencję najsil- 
niejszymi zawodnikami, wystawiając nawet i 
dwie sztafety. Wszyscy fachowcv sportowi i 
aktywni uczestnicy Igrzysk rozumieją, że bieg 
sztafetowy 5X10 klm. jest najważniejszym i 
najpiękniejszym punktem programu zawodów 
i że zdobycie wspaniałego i kosztownego pu- 
haru naszego pisma należy do najecnniejszych 
irofeów Igrzysk. Toteż wałka w tej konkuren- | 
cji będzie niezwykle interesującą i stanowić 
będzie clou całej Zimowej Makkabjady. 
| 
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przejdzie na własność trzechkrotnego zwycięz- 
cy żydowskich turniejów światowych w ho: 
keju lodowym. 


OD REDAKCJI: 


świecie — kryją się utajone olbrzymie zasoby sił 
cucha i mięśni. 

Dotrzeć do nich — wydobyć je 1a powierzchnię 
naszego życia narodowego, zasilić niemi szeregi 
tych. którzy wyczynami swoimi »ogłębiaja ambk 
cję i godność narodową mas ludowych a światu 
głoszą, iż nieprawdą jest, że Żydzi to naród słaby l 
| I esera 
| Pozatem w związku z Makkabjadą bawią w Za- 


kopanem członkowie naszej redakcji dr. D. Lazer 


w Zaeopanem 
specjalne- 


Na Igrzyska Zimowe „Makkabi“ 
wysłała redakcja „Nowego Dzi=anika 
go reprezentanta i sprawoziawcę w usobie re- 
daktora naszego działu sportowego dra 1ienryką 


i niezdolny do walk: z żywiołem i przeciwnościa- 
mi natury fizycznej. Oto jeden „ zł$wnych celów 
każdej „Makkabjady”. 

Szlomo Reiss. 
i red. J. Gehorsam 


b 


aż w twarze spłonione bryznął 
powictrza szamban lodowy, 
więc zakrzyczeli pijani i wtył odrzucili głowy 


Rozpadły się skrzące stogi, 

ze świerków lunęia szreń, 

z za szczytów uśpionych we mgle nadpływał 
właśnie dzień 

1 z półki jak całun białej, 

przybranej w sobel nawisy, 

gdzie ślad się urywa podwójny í halny wiatr 
wyje ciszej, 
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i patrzył zdziwiony blado 

na ich radosny bieg; 

nie wiedztał czy to są ludzie, czy może skłębiony 
śnieg, 


podali naprzód ciała 
i w świata dobiegłszy końce, 
z zamachem obu rąk skoczyli w słońce 


* 


czy złomy skalne tak jadą 
w sawiany żleb, na łeb, 
Czy zamknąć noc nad nimi, czy duć im promien- 


ny swój chleb. 
Na półki skalnej okraju 


podwójny urwał stę ślad. 
Byli narciarze dwaj — nie widział ich więcej 
świat 


A oni parli wciąż dalej, 
a oni nie dbali na nic; 
byli jak psy zziajani — ostatnich dobiegli granic. 


Choć szukano ich pilnie nazajutrz 
od startu aż do mety, 
nie znaleziono ich śladu — niestety 


Dopadli białych pali 
i rwali, szusem rwali, 
jak duże, beztroskie dzieci błękitnie się roz- 


śmiali — 
Może zasypał go Śnieg. 


albo wiatr sadmuchał odwieczny — — 
Tak skończył się pierwszy bieg 
słoneczny. 


Zakopane, w styczniu 1933. 


śmignęli pochyłą gladzizną, 

wiatr wściekł się szarfnął za włosy. 

znikli w tumanie plużac spreżyli się w skrety, 
sakosy. 
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BEZDOMNI 


DROGA W ZYCIE 


Z pośród tłumu bezdomnych wyróżnili się Mongoł lwan Kirła, 
Oragowarow, Karja Gonta. Djalogi w języku rosyjsk m. 


Reżyserja genjalnego Mikołaja EKKA. 
Obraz ten oszołomi niespotykaną grą i cu- 
downą reżyserją, wzruszy tematem, będą- 
cym bolączką całej ludzkości!!! —:——— 


Kikołaj Batałow, Michał 
Początek w obu kinach w święta 


(o godz. 3 popol. W dni szed dz. 5 ż i i i 
AWA PO ED POCĄC m AN PAU 
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Go z Żydewskim Komem Gimnzstycznym 
w Krakowie? 


. Przed 26-ciu laty, w roku 1907, założone zo- 
stało w Krakowie z inicjatywy garstki zapa- 
jeńców Żydowskie Towarzystwo Gimnastycz- 
ne, które rozpoczęło żmudną pracę pionierską 
celem zdobycia młodzieży i społeczeństwa ży- 
idowskiego dla wychowania fizycznego Żydów. 
'Z trudem, ale i entuzjazmem szła początkowa 
praca w miniaturowej salce szkoły ewangie- 
lickiej przy ul.. Grodzkiej. ale szeregi żydow- 
skich gimnastyków mimo to rosły, idea fizycz 
nej regeneracji żydóstwa zdobyła sobie prawo 
obywatelstwa w mieście Krakowie. 

Po zawierusze wojennej wrócili starzy człon 
kowie Ż. T. G.. przybyli nowi. W nowvm bu- 
dynku Gminy żydowskiej przy ul. Krakow- 
skiej uzyskano w sutervnie obszerniejszą już 
nieco salę. która jednakowoż nie mogła pomie- 
Ścić licznie zgłaszających się nowych człon- 
ków i członkiń. A pozatem warunki hiejenicz- 
ne nie mogły już odpowiadać prymitywnym 
wymaganiom  modernistycznych hal kultury 
cielesnej. 

I wtedy wyłonił zarząd Żyd. Tow. Gimna- 
Stycznego Komitet budowy wlasnego domu 
łgimnastvcznego, który z niezwykłą energja 
i olbrzymim optymizmem przystąpił do zebra- 
nia środków na zakupno parceli i rozpoczęcie 
pudowy planowanego Żyd. Domu Gimnastycz- 
nego przy ul. Bocznej Skawińskiej. 

Kiedyś w przyszłości podziwiać będą na- 
stepne generacje ten szalony i fantastyczny 
iwprost wysiłek i gigantyczną odysseę wytrwa- 
łego 1 niezmordowanego dążenia, wbrew 
wszystkim przeszkodom i trudnościom, do po- 
wolnego dźwignięcia olbrzymiego  trzechpię- 
irowego wspaniałego gmachu, który znajduje 
się już pod dachem. 

I tu rozpoczyna się tragedja.. i poniekąd 
skandal. Żydowskie społeczeństwo Krakowa, 
znane chlubnie ze swej tradycyjnej świetno- 
ści, uświadomienia, konsekwencji i produk- 
tywności społeczno-narodowej — ślepe i głu- 
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che jest na rozpaczliwe apele o wykończenie 
Żyd. Domu Gimnastycznego. Żydostwo Kra- 
kowa wybudowało własny dom gminny, v ła- 
sny szpital, własne kolonje, kilka własr ych 
szkół żydowskich, własny dom starców, domy 
sierót, ba.. nawet nowy wielki cmentarz, 
a tylko dla wykończenia „gmachu zdrowia” 
i iężyzny fizycznej niema zrozumienia. Inne 
miasta i centra mają już szereg budowli ży- 
dowskiej gimnastyki i sportu. Co posiada Kra- 
ków — ta metropolja żvdowskiego ruchu wv- 
chowania fizycznego? ; 

Zarząd Zyd. Towarzystwa Gimnastycznego 
przystepuje w przyszłym miesiącu na walnern 
zebraniu członków do reorganizacji personal- 
nej i ożywienia działalności. W toku jest ak- 
cja około zainteresowania szeregu wybitnych 
osobistości Krakowa pracą w Komitecie budo- 
wy Żyd. Domu Gimnastycznego i wykończe- 
nia tej pięknej i pożytecznej placówki. 

Otwarcie IV-go mostu na Wiśle u wylotu 
ul. Legjonów umożliwi także dziatwie i mło- 
dzieży żydowskiej dzielnicy podgórskiej ko- 
rzystanie z Żyd. Domu Gimnastvcznego, znaj- 
dującego się tuż obok nad Wisłą na tzw. 
„Birnbaumówce". : 

Z Palestyny nadchodzi wiadomość, że Lord 
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Melchett. rozeniuzjazmowany rozwojem i po- ; 


tęga ruchu Makkabi, własnym sumptem bu- 
duje olbrzymi Dom Gimnastyczny w Jerozo- 
limie. 

W Zakopanem demonstruje w tych dniach 
żydowska młodzież szeregu krajów na I. 
Igrzyskach Zimowych Makkabi swą niezłom - 
ną wolę odrodzenia fizycznego i duchowego 
narodu żydowskiego. 

Najwyższy więc czas, aby także żydostwo 
Krakowa zdobyło się na konieczny i produk- 
tywny wysiłek ukończenia budowy gmachu 
Żyd. Domu Gimnastycznego i dało żydowskiej 
młodzieży Krakowa własną placówkę fizvcz- 
nej regeneracji. (hl) 
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CZWARTEK, 2 LUTEGO 


Kraków (312.8) 10 Nabożeństwo z kościoła Mar- 
jackiego. 11/58 Sygnał, hejnał, wiadomości mete- 
orologiczne. 12'15—14 Koncert Filharmonji warsz. 
dyr. B. Wolfstal, M. Dońska (fortzp.) muzyka: Bec 
ttovena. W przerwie: Pogadanka dra J. Gadom- 
skiego „Życie we wszechświecie", 14 „O izbach 
rolniczych* inż. Z. Krzyżewski. 1420 Tańce wiej- 
skie (płyty). 1440 Dla rolników (O prosiętacn). 
15 Godzina pieśni (J. Godlewska), wesołych mono- 
lcgów (F. Wil) i gry na gitarze (W. Żywolewski): 
Niewiadomski, Moniuszko, Kalinikow, Neruda, 
Schumann. 16 Dla młodzieży: 1) Pogadanka prof. 
Sumińskiego: „Teraz nad morzem” i 2) opowiada- 
nie W. Grabińskiej „Pawełek i dzwonki”. 1625 
Komunikaty harcerskie. 16'45 „Nerwy a kryzys 
gospodarczy" — dr. G. Bychowski. 17 Chór mie- 
szany Tow. oratoryjnego (koleady): dyr. Barań- 
ski i O. Fabian Madura. W przerwie: komunikaty 
LOPP. 18 Muzyka lekka. W przerwie: wiadoggo- 
ści. 19 „Skrzynka pocztowa* — inż. Broniewski. 
19%15 Rozmaitości. 1925 Słuchowisko teatralne 
„Samuel Zborowski“ F. Goetla. 1958 Omówienie 
koncertu duńskiego. 2010 Koacart duński: trans- 
misja z Kopenhagi, orkiestra symfos. — dyr. J. 
Hoeberg i Niels Hansen (śpiew): muzyka duńska, 
Hartman, Gade, Enna, Hoeberg, Nielsen. 2215 
Wiadomości sportowe. 2225 Muzyka lekka (płyty). 
22'25 Wiadomości meteorologiczie i policyjne 23 
Muzyka taneczna. 24 Hejnał. 

Warszawa (1411.8) 10—16'25 p. Kraków. 1625 
Pieśni ludowe (płyty). 16'/45 p. Kraków. 17 Koncert 
solistów (Hauser, Halevy, Gounod, Debussy, Mo- 
zart, Mendelsohn, Achron). 18—19 p. Kraków i9 
Rozmaitości. 19'25—24 p Kraków 

Katowice (408.7) 10—16'25 p. Kraków. 16'25 Mu- 
zyka. 16'45—17 p. Kraków. 17 p. Warszawa. 18 
Orkiestra instrumentów dętych. 19 M. Mikuła: Fel 
śeton sportowy. 1915 Rozmaitości. 192) Komu- 
nikaty harcerskie. 1925—24 p. Kraków. 

Lwów (380.7) 10—16 p, Kraków. 16 Dla młodzie- 
z Pamiętaixów J. Chr. Paska 
i 2) Opowiadanie W. Grabińskiej „Pawełek i 
dzwonki“. 16:25 Koncert organowy Z kościoła Elż- 
biety — wykona prof. Wożny (pastorałki). 16'45 
p Kraków. 17 Koncert solistów: H. Bohm (tenor), 
Z Szafranowa (fortep) Schubert, Brah:ns, Chopin, 
Greczaninow, Prokotjew, M. Dobrawolska (sopr.): 
arje koloraturowe włoskie. 18 p. Kraków. 1856 
Świąteczna gawęda marynarska „Nasz kapitan”. 
19'25—24 p. Kraków. 

Sztuttgard (360.6) 10'10 Pieśni słowiańskie. 13/90 
i 17 Muzyka. 19'30 Cytra i gitara. 20'10 Koncert 
z Kopenhagi (p. Kraków). 

Rzym (441.2) 13 i 1730 Mazyka. 2054 Koncert 
fortepjan. Nino Rossiego i orkiestra (Haendel, 
Platti, Beethoven). 

Praga (488.6) 1230 i 16/10 Muzyka. 1935 Sonaty 
Beethovena. 20'10 Koneert duński (p. Kraków). 

Wiedeń (518.1) 11/30 Kwartet. 1530 "krzypce 
(Mozart, Kreisler, Wieniawski). 17 Kazaa. 1990 


| Crór. 2005 Wesoły wieczór. 2420 Koncert duń- 


ski (p. Kraków). 2230 Muzyka z hotelu. 


RENE ALBERT GUZMAN 


Zazdrość 


(Ciąg dalszy) 
G) Wróciłem do domu. Pracować? Niepodobien- 
stwo. Czytać? Machinalnie prawie wziąłem słu- 
chawkę telefonu. Nie, nie było jej w domu. 

Wyciągnąłem się na sofie i próbowałem wy- 
wołać jej postać z kłębów papierosowego dymu 
Ale w duszy począł wzbierać bunt. Nie, to zbyt 
głupie i śmieszne dać się wytrącić z równowagi 
tej gąsce. Milutka jest — prawda. Ale nilutkich 
kobietek jest w Paryżn tyle, co kamieni w bruku. 
Wstałem energicznic i usiadłem przy »inrku, nad 
rozpoczętym artykułem. 

Dlaczego, dlaczego ona nie przyszła? Znowu 
chwyciłem słuchawkę. Tym razen była przy te- 
lefonie ona. we własnej osobie. 

— Brygido, Brygido — co to było? 

— Widzisz... 

Wyczułem w jej glosie przymus : zmieszanie. 
~- Nie jesteś sama. 

= Tak. niezupełnie. W salonie mam przyjació'kę. 
— Więc rozłączyć? 

= Ależ nie... 
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— Czy możesz mi wyjaśnić .. 

= Och! Nie teraz. 

—Dobrze. Powiedz mi tylko jedno: to było u- 
myślnie? 

— Och! Co za pomysl. Nie, oczywiście. 

— Nię mogłaś? 

— Tak, właśnie. W ostatniej chwili, miałam 
przeszkodę... niezwalczoną... 

Zapomocą systemu, któcyśmy przyjęli w rozmo- 
wach telefonicznych (Brygida mówiła wyłącznie: 
tak i nie, jak w grze w „portrety') uzyskałem 
wreszcie termin nowego spotkania. 

Uczucie zawodu pierzchło aatychmiast Wrócił 
mi spokój i pewność, że nie st.aciłem Brygidy. 
Teraz naprawdę mogłem się wziąść do pracy. 


W ciągu dwóch miesięcy, które nastąpiły potem 
widywałem ją wielekroć razan z mężem — u 
nich, w teatrze, u wspólnych znajomych. Ćwiczy- 
łem się w patrzeniu na Brygidę oczyma bez wspo- 
mnień. Uczyłem się bez drznienia ściskać dłoń 
Vincente'a, dłoń, znająca te same, co ja tajemni- 
ce. W tym czasie trzy razy widziałem Brygidę 
„u nas“. 

Teraz znałem już na pamięć każdy 1ajmniejszy 
szczegół „mego“ rogu ulicy. Stwierdzidjęm też ku 
swej wielkiej koafuzji, że staien się dla dziew- 


cząt z pralni dobrze znaną figurą, o której można 
sobie opowiadać anegdotki. Widziałam, jak wo- 
dziły za mną oczami i chichotały, ilekroć mijałem 
ich okno, niemal że słyszałem, o do siebie mó- 
wiły: 

— Popatrzno, znowu czeka ten typełł, co wta- 
dy... 

— Cóż chcesz, co innego ma robić taki starszy 
jegomośćl 

Podziwiałem woskową damę w oknie fryzjera, 
przyglądałem się budującemu się domowi i zasta» 
nawiałem się, dlaczego właściwie stojący pod ru- 
sztowaniem na biało umo>rusany, czeladnik mu- 
rarski odpędza stamtąd przechodniów? Przecież, 
gdyby groziło niebezpieczeństwo, oa sam nie stał- 
by tam tak spokojnie... 

Po chwili przestawałem widzieć to wszystko, 
uczncie niespokojnego oczzkiwaaia opanoawywało 
mnie całkowicie. Znowu nie przychodzi! Znowu 
będę wracał samotnie do domu, napróżno wytę- 
żajac wzrok.. 

Nagle ukazywała się z daleka. Natychmiast znl- 
kało wszystko: ulica, pralnia, wątaliwości. Była 
tylko Brygida. 

. . . 
- 
| znowu była „u nas". w moich ramionach. Już 
teraz nie zadawałem sobie pytania, czy .seczywi- 


Sir. 8 
LEON SCHALIT 


(D) Niemiecki uómacz Galsworthy 'ego 
p. Leon Śchalit daje nam w swej książ- 


ce poświęconej życiu i twórczości Gals-. 


wortby'ego nastepujący obrazek z życia 
prywatnego znakomitego a  onegdzj 
zmarłego pisarza angielskiego: 

Co mnie przedewszystkiem uderzyło w 1em peł- 


Jak żył Galsworthy? 


„NOWY DZIENNIK” piatek 3. II. 1933 


była wówczas jeszcze jego żoną — kióra zachę- 
ciła go, liczącego wtedy lat około 28, do twór- 
czości literackiej. Galsworthy sam o tem opowia- 
da: „Jeśli się jest wychowankiem szkoły angiel- 
skiej i uniwersytetu: angielskiego, jeśli się kocha 


| sport i podróże, posiada mały mająieczek, który, 


nem smaku, z arystokratyczną prostotą urządzo- j 


nem mieszkaniu Galsworthy'ego, to ta cudowną 
cisza, harmonia i przytulność. Mały, dzikiem wi- 
nem obrośnięty dom stanowi punkt końcowy ma- 
fej ulicy londyńskiej. W „Grove Lodge“ wszystko 
jest stonowane; bez hałasu — Galsworthy nie ma 
dzieci, — a także i służba jest prawie niedostrze- 
galna. Od czasu do czasu hałasują tylko oba psy. 
z którymi nieraz Galsworthy się bawi. Jest rzeczą 
charakterystyczną dla poety, że mi po swym po- 
wrocie z Wiednia napisał: „Jesteśmy zdrowi, ale 
nasz pies Markt skończył swe życie. a my jesteś- 
my z tego powodu bardzo smutni“. 

Galsworthy i jego żona, to klasyczny wzór do- 
stojnej gościnności. Oboje doskonale rozumieja 
tak jakoś wszystko wrządzić. by gość czuł się u 
nich szczęśliwy. Drogocenne starsze i nowoczesne 


obrazy ozdabiają pokoje i klatkę schodową: rzuca, 


eię w oczy imponujący portret ojca Galsworthy'ego, 
a kilka wspaniałych obrazów artysty belgijskiego 
Leona de Smeta stwarza atmosferę fascynującego 
piękna Galswrothy był amatorem obrazów i miał 
duże zrozumienie dla malarstwa. Nad małem tiur- 
kiem figuruje motto: „Raz tylko wędrować będę po 
tym Świecie. Jeśli więc mogę jakiejś ludzkiej isto- 
cie albo niememu zwierzęciu uczynić coś dobrego 
lub miłego, niech to się natychmiast stanie. Nie 
chcę tego odkładać na później albo też zupełnie 
tego zaniechać, bo raz tylko wędrować będę na 
tym świecie, a drogi swego życia więcej nie pow- 
tórzę". Rzadko też spotykało się taką zgodę mię- 
dzy słowem a czynem, jak u Galsworthy'ego. Był 
cichym dobroczyńcą i cierpiał, ponieważ tyle nę 
dzy i biedy jest na tym świecie. Chociaż pochodził 
z rodziny bogatej i nigdy nie miał trosk materjal- 
nych, miał głębokie zrozumienie, serce miękie i rę- 


kę zawsze otwartą dla wydziedziczonych. I mimo- 


ewej pracowitości zawsze znajdywał dia nich czas. 
Dobrobyt uważał za czysty przypadek urodzenia. 

Przy tem biurku dyktował zwyczajnie swoją ko- 
sespondencję pani Galsworthy. która też z miłosną 


troskliwością przepisywała jego manuskrypty na' 


maszynie do pisania, której poeta nigdy nie uży- 
wał. Należał do małej grupy wybranych. które- 
mu losy dały równowartościową, pełrą zrozumie- 
nia żonę. Ubóstwiał nietylko jej istotę, — niektó- 
Ire jej rysy ma Irena z „Forsyte Sagi* — ale cenił 
też jej bystry umysł krytyczny, jej szybkie orjen- 
kowanie się w najbardziej subtelnych nuansach u- 


bauciowych. Galsworthy nie zamykał się przed kry nowagi wyprowadzić go może okrucieństwo luh 


tyką. Nie było też poety, któryby swej żonie pięk- 
niejsze poświęcił słowa od słów, które znajdujemy 
we wstępie do „Forsyte Sagi“. 

Niech mi wolno będzie już na tem miejscu 
wspomnieć że ona właśnie była tą — chociaż nię 
EEE OÁ —— 


ście ją kocham. Po tych długich tygodniach drę- 
czącego uczucia jej braku, teraz, kiedy ja mia- 
łem przy sohie, mogłem dotykać, mówić do niej 
i słuchać jej głosu, doznawałem upajającego uczu- 
cia pewności i bezpieczeństwa. 

„Niebardzo nawet słyszułem, co mówi, (zdaje 
się, że było to: jestem dopra wdy za dobra, że przy 
szłam, nie zasługujesz na to). Patrzałem tylko 
z niesłabnącym zachwytem na ruch jej warg t 
kłysk białych zębów z poza nich. 

Z początku była taka, jak dawniej — miękko i 
cicho, z przymkniętemi oczyna  poddawa'a się 
moim pieszczotom i, jak dawniej, wzbraniała się 
przed zupełnem oddaniem. A ja nie próbowałem 
się buntować, tem, czego szukalen w Brygidz:e, 
była nietyle rozkosz fizyczna, ile przeldewszyst- 
kiem uczucie błogiego spokoja, jakiego doznawa- 
łem w jej obecności. 

Stopniowo topnieć począł jej chłód, ustępowa- 
ła rezerwa. Objęła mnie ramiouami i pozwoliła 
leżeć tak tuż przy sobie, czuć ciepło, bijące od jej 
ciała i nie myśleć o niczem prócz tego, że ona 
jest przy mnie 


(Ciąg dalszy nastąpi) 


| ry, lecz pisze się tylko dlatego, by zadośćuczymić, 
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„daje nięzależność i jest się adwokatem  nieprze- 


ciążonym pracą, nie bierze się zbyt serjo literatu- 


csobie, którą się kocha. Ja w ten sposób zaczą- 
fem“. 
Galsworhy był wielkim przyjacielem muzyki. 


| Cenił ńadewszystko klasyków, zwłaszcza Bacha i 


Glucka. Jednym z jego ulubieńców był też Cho- 
pin, bo poeta chętnie dawał się unosić marzeniu. 
Do Wagnera nie miał nigdy nabożeństwa. Jakim 
był jego stosunek do muzyki hypernowoczesnej. 
mówi o tem rozdział ..Muzyka* w „Białej małpie“. 
Podczas swych podróży przedwojennych korzy- 
stał też ze sposobności, by usłyszeć jakąś operet- 
kę Offenbacha, o którego muzyce wyraził się. że 
„wyzwala go od siebie samego". 

Był doskonałym mowcą i jako prezydent zało- 
żonego przez. siebie PENklubu umiał z dużym tak- 
tem i zręcznością kierować obradami, łagodzić 


Galsworthy. 

konflikty i stwarzać atmosferę pojednawczą mię- 
dzy uczestnikami różnych narodowości. Galswer- 
thy siałby się napewno znakomitym obrońcą, gdy- 
by się był tej karjerze poświęcił. Można go sobie 
też wyobrazić jako parlamentarzystę i dyplomutę. 

Nigdy nie słyszałem od niego jakiegoś złego lub 
nietólerancyjnego słowa o kimś, nigdy źle nie mó- 
wił nawet o tych ludziach. którzy atakowali go 
niesłusznie j złośliwie. Galsworthy nikogo asobiś- 
cie nie atakuje. O swych kulegach-pisarzach wy- 
rażał się zawsze w sposób nacechowany tolerancją 
i zrozumieniem. Nienawidzi tylko plotki. a z rów- 


barbarzyństwo na niemych zwierzętach. Był bar- 
dzo punktualny, gły się z kimś umawiał. Nie miał 
żadnej manji wielkości, a nie było też wypadku. 
by mie odpowiedział na list. 

W Gaiswortbhym łączyły się rycerskość i ener- 
gja z najdelikatniejszem poczuciem taktu w jedną 
całość. 

Na sam koniec: chciśłbym poświęcić kilka słów 

«jego metodzie pracy. Inmy na jego miejsću odpo- 
czywałby na laurach. Galsworthy, jeśli nie podró- 
żował, pracował codziennie. Mógł pracować w każ 
dem miejscu i przy każdej pogodzie, nawet w po- 
ciągu kolejowym. najlepiej jednak pracował w 
słońcu. Ponieważ żona jego niedomagała. przepę- 
dzał z nią późną jesień. zimę i wczesną wiosnę na 
południu, w ostatnich latach w Sycylji, Portugalji. 
Kalifornii południowej Afryce. Od wczesnej mło- 
dości dużo podróżował. dużó widział świata.. n- 
trzymywał kontakt z najrozmaitszymi ludźmi i 
dzięki temu. chociaż był typowym Anglikiem, stał 
sie kosmopolitą. 
a YAN" RAA RARE ERRRZNAOWNNANAE 
CZY WIECIE ŻE... 

— (:) Nowa linia lotnicza Budapeszt Praga— 
Londyn via Rotterdam pozwoli w ciągu kilkudzie- 
sięcm godzin odbyć podróż z Budapesztu do stolicy 
Angli. - 

— Kobiety z wysp Balearskich są tak wstydliwe 
że kamią się kcempletnie "brane. 

-— Podróż 7 Berlina do Londynu samolotem trwa 
3 1 pół godziny, k 


OE W ZZOZ A O, A O OZ NĄ OOO OLO i, o 0 — M M 2 


Nr. 34 


Z AN RCE 


ECHA ZE ŚWIATA 
Nowy premier francuski 
synem piekarza 
( Ludzie. którzy w życiu świetną zrobili karjerę, 
chętnie wspominają okres swej „górnej i chmuzrnej* 
młodości. 

Herriot opowiada np. bardzo chętnie, jak pierw- 
szy swój płaszez otrzymał w podarunku od Mau- 
rycego Barresa, u którego jego ciotka służyła ja- 
ko kuchanka. Także Laval wspomina często © © 
wych latach młodzieńczych, w lktórych jewzcza 
był pocztyljonem. j 

Daiadier, nowy premijer francuski, aczkolwiek 
jest człowiekiem zamkniętym, mógłby niejedno 
takie smutne wspomnienie przytoczyć. Urodxił się 
w miejscowości Carpentras obok Avigzosm, gdzie 
jeszcze znajduje się piekamia, w której jego 0j- 
ciec był z początku czeladnikiem a później měj- 
strem. Teraz tę piekarnię prowadzi jego brań 

Jego matka była córką robotnika. 

Daladier miał szczęście spotkać na drodze swe- 
go życia starszego od siebie o 12 lat Herriota, 
który wprowadził go w świat klasyczny i stał sią 
też nauczycielem jego politycznym. 

I Daladier, tak jak Herriot. zosta? nauczycielem 
gimnazjalnym. 

Niezawsze harmonizuje ze sobą uczeń i nauczy- 
ciel, zwłaszcza, kiedy uczeń prześciga swego nau- 
czycieła «wą nieposkromioną ambicją. 

Gdy Daladier został przewodniczącym frakcji 
parlamentarnej radykałów oraz przewodniczącym 
partji radykalnej, zdawało się, że zachwiała się 
przyjażń między nim a Herriotem. Daladier zre- 
zygnował jednak ze swych godności, by uratować 
tę najdroższą dla siebie przyjaźń. 


—— B0 —— 
12 miljonów dolarów na cele 
naukowe 
Legat zamordowanego miljonera 
amerykańskiego 


(1) W tych dniach obiegła prasę amerykańską 
wiadomość, że bardzo znana ongiś śpiewiczka 
kabaretowa Libby Holman zrzekła się spadku wy- 
noszącego 16 miljonów dolarów, ponieważ z przy- 
jęciem spadku związany był warunek, by artyst- 
ka zrezygnowała ze sceny. 

Pani Libby Holman była bohaterską sensacyj- 
nego.procesu o współudział w zamordowaniu swe- 
go męża miljonera Smitha Reynoldsa syna króla 
tytoniowego Stanów Zjednoczonych. Małżeństwo 
między młódym miljonerem a piękną Śpiewaczką 
było bardzo nieszczęśliwe. Pewnego dnia znale- 
ziono Smitha. Reynoldsa na balkonie swej sypialni 
zastrzelonego. Rewolwer leżał obok trupa. Z po- 
czątku przypuszczano, że Reynolds popełnił samo- 
bójstwo, ale później powstało podejrzenie, że z0- 
stał zamordowamy. Jako morderca aresztowany 
został znany sportsmen. który pozostawał w za- 
żyłach stosunkach z Libby Holman jeszcze przed 
jej zamążpójsciem. później aresztowano też i Sa- 
mą Śpiewaczkę jako podejrzaną o udział w mor- 
derstwie. Po kilku miesiącach śledztwa przedłożył 
sądowi obrońca pani Holman dziennik ReynoldBa, 
z którego wynikało, że młody miljoner nosił się ze 
zamiarami samobójczemi. Na tej podztawie wy- 
puszczono panią Holman oraz jej przyjaciela na 
wolną stopę. 

W niejaki czas potem urodziła młoda wdowa 
dziecko.Teraz zaczął się drugi proces o spadek po 
Reynoidsie. Okazało się, że Reynoldt był już raz 
żonaty i miał z pierwszą swoją żoną córeczkę. — 
Przed kilku dniami odkryto też testament Rey- 
noldsa, w którym zapisał swej córeczce tylko 50 
tysięcy dolarów. W testamencie była też klauzu- 
la, że druga żona może mieć tylko wówczas pra- 
wo do spadku, jeśli raz na zawsze zrezygnuje ze 
sceny. 

By zakończyć proces, zaproponowała rodzina 
Reyncldsa. tak pierwszej jak i drugiej jego żonie 
po dwa miljony dolarów dla ich dzieci, re-rzta zaś 
wynosząca 12 miljonów dolarów ma służyć celom 
naukowym, głównie walce z chorobą raka. Libby 
Holman zgodziła się na tę propozycję. 

(R cz M 


— W Fryburgu obchodziła w tych dniach 95-tą 
rocznicę urodzin dr. Matylda Theyessen która by- 
ła pierwszą. imatrykulowaną studentką ne wydziale 
medycznym oraz dyplomowaną doktorka w Euro- 
pie. Studia swoje ukończyła jubilatka na uniwerey 
tecie w Paryżu. 


| 


Nr. 34 


~-= 


„NOWY DZIENNIK“ piątek 3. II. 1933 


Haifa — miasto przyszłości 


Imigracja żydowska powinna być skierowana do Haify 


Hajfa (ŻAT) Przy Izbie Handlowo-Przemy- 


Przy komitecie Pro-Hajfa czynne są nastę- 


młowej w Hajfie powstał komitet Pro-Hajfa, | pujące komisje: 1) Dla handlu, przemysłu i 


który zwrócił się z apelem do społeczeństwa 
(żydowskiego. Apel głosi m. in.: 
! W ciągu ostatnich lat Hajfa szybko się roz- 
jwijała i obecnie ludność jej sięga 50,000 mie- 
lszkańców. Port jest na ukończeniu. Wielkie 
rzedsiębiorstwa międzynarodowe uruchamia- 
fa w Hajfie swe zakłady. Ciężki przemysł kon- 
centruje się właśnie w Hajfie, ponieważ mia- 
o ło w niedalekiej przyszłości, po otwarciu 
rtu oraz naskutek budowy rurociagów naf- 
owych i linji kolejowej Bagdad — Hajfa sta- 
jie się nader doniosłym ośrodkiem na Blis- 
kim Wschodzie. Ze względu na rolę Hajfy ja- 
iko klucza do kraju winni Żydzi stać na stra- 
ży i inwestować jaknajwięcej kapitałów w 
handlu, przemyśle, rolnictwie i budownictwie, 
Które dają dobre zyski. 


ruchu budowlanego, 2) dla intensywnego rol- 
nictwa w Hajfie i w okręgu północnym, 3) 
dla kredytu bipotecznego, 4) dla rozwoju pos- 
tu, 5) dla rozwóju Góry Karmel i wybrzeża 
morskiego jako miejscowości kuracyjnych. 

Wogółe zadanietn Komitetu jest powiększe- 
nie liczby ludności żydowskiej w Hajfie, któ- 
ra obecnie stanowi tylko 30 procent ogółu lu- 
dności, aby Żydzi stanowili większość w tem 
mieście. Biuro Komitetu służy zainteresowa- 
nym wszelkiemi informacjami, które dotyczą 
dzialalnosci gospodarczej w Hajfie i w okręgu 
północnym. W wyżej wymienianych komi- 
sjach uczestniczą wybitni fachowcy. Adres 
Komitetu jesi trastępujacv: Ha'waad Lemaan 
Hajfa Al-jad Liszkat Ha'mischar Weha'tasija 
Ha'ibrith. T. D. 176 Hajfa. 


— PO 
Budowa zbiorników naftowych | 


przy porcie hajfskim 


Jerozolima (ŻAT) Rząd palestyński przeka- 
zał do dyspozycji Iraq Petroleum Oil Compa- 
ny 2250 dunamów na wybrzeżu hajfskim. Na 
obszarze tym towarzystwo naftowe przeprowa 
dzi szereg dróg. Koszty budowy przewidziane 
są w wysokości przeszło 60.000 funtów. Przy 
tych robotach znajdzie zatrudnienie około 1000 
robotników, w term pewna część Żydów. 


Zydzi z Grecji do Palestyny 


Saloniki (ŻAT) Na okręcie sowieckim „Czi- 
czerin* wyjechało z Grecji do Palestyny 104 
emigrantów-Żvdów. 

W okresie od 1 października 1931 do końca 
września 1932 konsulat angielski w Saloni- 
kach udziclił 877 wiz do Palestyny. 


Palestyńskie curiosa sądowe 
SWAT, KTÓRY ZASKARŻYŁ MAŁŻEŃSTWO. 


() Tel Awiw (ŻAT). Kroniki sądów żydowskich 
w Palestynie obfitują w różne curiosa szczególnie 
w sprawach małżeńskich. W Tel Awiwie pewien 
swat zaskarżył do sądu młode małżeństwo, które 
zawarło ślub za jeg< pośrednictwem domagając 
się zapłacenia honorarjum. Sąd nie uwzględnił jed. 
nak powództwa. motywując wyrok tem, że usta- 
wođawstwo palestyńskie nie uznaje instytucji swa- 
tów, zaś w danym wypadku swat nie przedłożył 
żadnego dokumentu określającego warunki umo- 
wy między nim a przyszłymi nowożeńcami. 


OBIETNICA ZAWARCIA MAŁŻEŃSTWA. 

(©) Jerozolima (ŻAT). Sąd w Jerozolimie rozpa- 
trywał ostatnio sprawę z powodu niedotrzymania 
obietnicy zawarcia małżeństwa, która wywołała 
zainteresowanie w kołach prawniczych. Młoda nie- 
wiasta — Berta Genis wystąpiła do sądu z po- 
wództwem o odszkodowanie przeciwko niejakiemu 
Samuelowi Zaworinowi, który przyrzekł jej. że ją 
poślubi. lecz nie dotrzymał obietnicy i poślubił 
inną. 

Obrońca Samuela Zaworina dowodził, że spra- 
wa ta nie podlega właściwości sądu cywiinego, 
lecz jako spruwa małżeńska podlega żydowskiemu 
sądowi religijnemu. Pozatem zaś ustawy nie prze- 
widują kary za niedotrzymanie obietnicy. 

Angielski sędzia stanął jednak na innem stano- 
wisku, uważając, że sąd cywilny jest właściwy dla 
rozpatrzenia tego powództwa. ponieważ chodzi w 
„tym wypadku o umowę ślubną. która nie została 
dotrzymana. Sędzia postanowił przeto w zasadzie 
sprawę rozpatrzyć. Wyrok w tej sprawie Oczeki- 
wany jest z dużem zainteresowaniem. 


Słuszna inicjatywa robotników 
palestyńskich 


(:) Jerozolima. (ŻAT) Wyzyskujac obecne po- 
myślne warunki gospodarcze w  Palestyn'e 
która prawie wcale nie zna plagi bezrobocia 
Histadruth Haowdim (organizacja robotników 


—— EZ > Z EO e M a 


żydowskich w Palestynie) przeprowadziła *0- 
becnie w całym ktałn kampanię o utworzenie 
specłałnego funduszu. który będzie wyzyskany 
w wypadku. gdyby I Palestyna została nawie- 
dzona skutkami Światowego kryzysu gospo- 
darczego- 

Wśród wielu innych oflar Histądruth otrzy- 
mała w tych dniach czek na 100 dolarów od 
inż. Pinclłasa Rutenberga, wyrażającego w 
swym liście uznanie dla inicjatywy Histadruth. 
Zmierzałącej do zaopatrzenia się na wypadek 
„chudych tat tuż obecnie, gdy Palestyna ma 
lata syte". 


Z pobytu Lorda Melchetta 
w Tel Awiwie 
Przed zjednoczeniem w sporcie palestyńskim. 


Przed wyjazdem z Palestyny przebywał lord 
Melchett kiłka dni w Tel Awiwie ; zamieszkał 
w hotelu Palatin. Na jego cześć urządzono 
wielkie zgromadzenie publiczne. w którem 
wzięły udział tysięczne rzesze ludności w Tel 
Awiwie. Gościa powitał burmistrz Tel Awiwu 
Diesenhof a następnie przemawiał dr. Mossin- 
son. Lord Melchett przemawiał w języku he- 
brajskim i angielskim. Jego przemówienie 
angielskie było tłómaczone na jezyk hebrajski. 
Lord Melchert doniósł, że czyni usiłowania. by 
doprowadzić do zjednoczenia między Makkabi 
a sportem robotniczym w Palestynie Hapoel. 
Przywódcy obu instytucyj sportowych odnoszą 
się ze sympatją do myśli o zjednoczeniu. Róż- 
nice między obiema organizacjami sa mini- 
malne i napewno zostaną wkrótce usunięte. 
Na cześć lorda Melcherta odbyła się defilada 
Makkabi w Teł Awiwie. Po defiladzin ufor- 
mował się wielki pochód z pochodniami a na 
czele pochodu j echali konno lord Melchett. 
hurmistrz Tel-Awiwu Diesenhof i przewodni- 


czący Makkabi w Tel-Awiwie, Cisling. W po- * 
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chodzie wzięła także udział orkiestra Maka 
kabi. ę 
wte "zona 

AGUDA W WIEDNIU TWORZY ODRĘB- 
NĄ GMINĘ. W związku z uchwałą nowego za- 
rządu gminy żydowskiej w Wiedniu o przy- 
znaniu praw wyborczych kobietom, Aguda za- 
mierza stworzyć odrębną gminę ortodoksy jną. 


W NOWYM YORKU otwarto uroczyście 
kampanję palestyńską w Ameryce pod prze- 
wodnictwem Lipskiego. List powitalny prze- 
słał m. in. gubernator Lehman. Ze sprawoz- 
dania Lipskiego wynika, że w ciągu ub. roku 
zebrano w Palestynie na cele palestyńskie 
574.000 dolarów. 

PO ZMARŁYM RABINIE SONNENFEL- 
DZIE obejmuje stanowisko rabina gminy or- 
todoksyjnej w Jerozolimie rabin z Huszt, Du- 
szyński. Rabin Duszyński udaje się do Jerozo- 
limv z końcem kwietnia br. 

SŁYNNY FIZYK Dr. L. S. OHRENSTEIN, 
profesor uniwersytetu w Utrechcie obchodzi 
25-lecie pracy uniwersyteckiej. Celem uczcze- 
nia jego jubileuszu zawiązał się komitet zło- 
Żony z wybitnych uczonych holenderskich. — 
Prof. Ohrenstein, który jest zbliżony do kół 
sjonistów-rewizjonistów jest członkiem kura- 
torijum U. H. w Jerozolimie. 


JOHN ROCKEFELLER młodszy zako.nuni- 
kował rządowi palestyńskiemu, iż nie wypłaci 
reszty z wvasygnowanych przez niego dwóch 
miljonów dolarów na wybudowanie muzeum 
archeologicznego w Jerozolimie, ponieważ rząd 
palestyński nie zakończył w oznaczonym ter- 
minie robót budowlanych Dotychczas Rocke- 
feller wypłacił rządowi miljon dołarów tak, 
że przez własne niedbalstwo rząd palestyński 
stracił miljon dolarów. 

WCIAGU STU LAT OSTATNICH, rok 1932 
wykazuje najmniejszą imigrację do Stanów 
Zjednoczonych. Okazuje się wedle statystyki 
rządu amerykańskiego. że 96 procent kwoty 
imigracyjnej ustalonej prze ten rząd nie wy- 
zyskano w ub. r. Na 14.838 osób. które mogły 
przybyć do Stanów Zjednoczonych z 21 kra- 
jów w ciągu roku 1932. przybyły tylko 602 
osoby. 

POMARAŃCZE PALESTYŃSKIE. Ogółem 
wysłano do dnia 22 stycznia br. w ciągu obec- 
nego sezonu 2.210.944 skrzyń pomarańcz z Pa- 
Jestyny. W tymsamym okresie w sezonie ubie- 
złym wysłano tylko 1,736.012 skrzyń. Poma- 
rańcze wysyła się głównie do Anglji, Francji 
Niemiec, następnie da Kanady. W bieżącym 
roku wysłano po raz pierwszy 709 skrzvn du 
Adenu, 155 skrzyń do Sudanu | 644 do Indy}. 


(0 Z Paryża nadchodzi wiadomość, że chemikom 
franouskiego sztabu generalnego udało się stwo- 
rzyć nowy gatunek gazów, który nazwać możemy 
humanitarnemi w prawdziwem znaczeniu tege 
słowa. Nie oznacza to bynajmniej, że gazy te za- 
bijają szybko i bezboleśnie ludzi, lecz ze ich tyl- 
ko paraliżują. We francuekich Indochinach prze- 
prowadzono ostatnio eksperymenty z tym nowym 
gazem a rezultaty mają być wprost zadziwia- 
JĄCe. 

Działanie gązu trwa od 10 da 48 godzin, zależ- 
nie od koncentracji ataku gazowego na dany 
punkt. Wszystko. co żyje w miejscowości zbom- 
bardowanej tego rodzaju gazami popada na kil- 
kanąście lub też Kilkadziesiąt godzin w stan zu- 
pełnego odrętwienia. by potem bez szkody dla 
zdrowia odzyskać przytomność. Można sobie więc 
wyobrazić. że okopy zbombardowane tym gazem. 
nie mogą się weaje bronić. a żałnierze budzą się z 
paraliżn już w niewoli uieprzyjacielekiej. Można 


też sobie wyobrazić całe miasto, na które urzą” 
dzono napad gazowy, zupełnie oniemiałe i bez rū- 
chu, a potem, gdy ludność budzi się z odrętwienia, 
zmajduje się pod kontrolą nieprzyjaciela, Prze- 
ciwko tym gazom niema żadnych środków zarad- 
czych. a maski gazowe zupełnie nie pomagają. 

Eksperymenty w Indochinach na granicy Sja- 
mu wydały, jak już powiedzieliśmy, rerultaty za” 
dziwiające. Lotnicy obrzucili całe dystrykty, 
dżungli bombami zawierającemi ten powy gaz, 2 
obserwatorzy skonstatowałi, że wezystkie zwie- 
rzęta uległy paraliżowi Po 48 godzinach paraliż 
ustąpił, a zwierzęta odżyły. Ciekawą jest przytem 
rzeczą, że węże bardziej są odporne na ten gaz, 
pozostają bowiem w bezruchu tylko przez godzin 
10. podczas gdy inne zwierzęta przez godzin 48. 

Pytanie tylko zachodzi. czy ta wiadomość o 
tym gazie „humanitarnym“ zgodna jest z rzeczy- 
wistością. i 
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W Warszawie sprzedaje się Wisłę 
w kawałkach 


(i) Do wydziału V inżyniecji wodnej aagistratu 
warszawskiego od dłuższego czasu „giaszali się 
gromadnie właściciele lodawiarni warszawskich, 
prosząc o przydzielenie im zieni aa terenach nad- 
brzeżnych, potrzebnej do składania wyręhywane- 
go lodu. 

Składając prośby, przedsiębiorcy załączali jedno 


cześnie kwitki, z których wynikało, że nahyli ty- 


le a tyle metrów kw. lodu na Wiśle. 

Ponieważ wyrąb lodu i sprzedaż należy wyłącz- 
nie do zarządu dróg wodnych w ministerstwie ko- 
munikacji, a kwitki miały canajnniej podejrzany 
wygląd, były bowiem wypisane na zwykłych zte- 
lonych świstkach bloczkowych, stało się jasne, 
że przedsiębiorcy padli ofiara jakiegoś sprytnego 
oszusta, który sprzedawał im — lód po 20 lub 25 
gr za metr kw. podczas gdy zarząd dróg wod- 


nych sprzedaje metr kw. po 40 gr. à 

Niemniej atrakcyjnym od ceay, był fakt, że po- 
n'ysłowy oszust sprzedawał Tód ze wszystkich 
miejsc Wisły, gdy tymczasem zarząd -dróg wo- 
dnych na wyrąb lodu przeznaczył tylko prze- 
strzeń między śluzą Gocławską a mostem Ponia- 
towskiego. 

Gdy przedsiębiorcy dowiedzieli się, że padli ofia 
rą bezczelnego oszusta, zapanowałó wśród nich 
olbrzymie rozgoryczenie. s 

Postanowiono za wszelką ceaę-sch wytać kombi- 
rstora, co też udało im się. Przyłapali go na mo- 
ście Kierbedzia, przy okazji potłuk!i trochę i od- 
dali w ręce policji. 

Stwierdzono. że jest to Jóżęl Kacporsxi, zamie- 
szkały w barakach na Żoliborza, Znaleziono przy 
nim bloczek z którego wyrywał „pokwitowania”. 


pua A 


dubileusz Z. Segałowicza 


(j) Na dzień 3 marca br. przypada 30-lecie dzia- 
łalności literackiej znanego pisarza żydowskiego 
Z. Segałowicza. Zarząd Związka Literatów Zydow 
skich w Warszawie wystąpił z inicjatywą zorga- 
nizowania uroczystości jubileaszowych. W tym 
celu wyłoniono komitet pod honorowem przewod- 
nictwem Szaloma Asza, w skład którego wchodzą: 
pp. dr. Gotlieb, J. Perle i M. Rawicz. Po” redak- 
cja powyższego komitetu ukaże się jubileuszowa 
księga zbiorowa, poświęcona twórczości Z. Sega- 
łowicza. Pozatem zorganizowana będzie uroczy- 
sta akademja. 


Echa zniewagi profesorów 

we Lwowie 

' (4) Jak już donieśliśmy, znieważono  nnegdaj 
dwóch profesorów U. J. K. we Lwowie dra Z 
Czernego i dra K. Stefkę. W odpowiedzi na to 
trzy prorządowe organizacje młodzieży akademic- 
kiej, Legjon Młodych, ZPMD. i Acadenicki Zwią- 
zek Strzelecki urządziły wczoraj w lokalu Akad. 
Zw. Strzeleckiego przy ul. Knrzowej zgromadze- 
pie, na którem powzięto rezdłucje za wprowadze- 
niem nowej ustawy o szkołach akademickich. 
iPonadto zebranie potępiło wykroczenia jednostek, 
które znieważyły profesorów, stających w obro- 
nie nowej ustawy. Zgromadzeaie zakuńczyło się 
owacjami na cześć wspomnianych  prolesorów. 
Młodzież akademicka zamierzała następnie urzą- 
dzić pochód przez ulice miasta. poaieważ jednak 
pochód nie był zgłoszony w Starostwie Grodź- 
kiem, organy policyjne wezwały akademików do 
rozejścia się. 


Echa procesu o obrazę 
b. min. Kwiaikowskiego 


(i) Przed sądem apelacyjayn w Tarnowie od- 
była się rozprawa odwoławcza inż. Horodyskie- 
go, który w liście do redakcji „Azotu” obraził b. 
ministra Kwiatkowskiego, dyrektora Państwowej 
Fahryki związków azotowych w Mościcach. Sąd 
pierwszej instancji skazał w listopadzie ub. r. Ho- 
rodyskiego na 10 dni aresztu z zamianą ua 200 zł 
grzywny. Sąd apelacyjny wyrok Pierwszej inetan- 
ej: zatwierdził. 


Sm:erć w przededniu rozprawy 
G) Niezwykły wypadek śmierci więźnia ua kil- 
ka godzin przed jego rozprawą wydarzył sie one- 
gdaj we Lwowie Przed sądem przysięgłych pod 
przewodnictwem so. Medyńskiezo miał się odbyć 
proces przeciw niejakiemu Feliksowi Stankiewł 
<zowi, oskarżonemu o zabójstwo jego szwagra 
Orłowskiego w Krystynopołu. Staakiewicz, przeby 
wający w Brygidkach, zachorował nagle .a skręt 
kiszek Przewieziony natychmiast do szpitala wię- 
ziennego zmarł nad ranem w okropnych bole- 
ściach na kilka godzin przai rozprawą. Siłą fak- 
łu rozprawa została skreśla z wokandy. 
© nadużycia w Banku Handlowym 
(G) W Łodzi w sądzie apelacyjnym ozpatrywa- 
wi była sprawa byłego dyrektora Banku handlo- 
«ego w Łodzi, Władysława Goridwskiego i kil- 
ku urzędników oskarżonych o rzekome nadużycia 


na szkodę Banku. Sąd wydał wysok uniewinnia- 
jący. 
„Wkrótce przyjdzie Mesjasz<... 

G) Do Równego przybyli ze wsi Hołynka pow. 
Stoliński, Jakubiec Piotr i MicaaŁ Obaj mi prze- 
szli wielką tę przestrzeń piechotą. nie ważając 
na mrozy. Rozgłaszają oni wszędz'e, *e mieli ob- 
jawienie i Bóg kazał im odbywać tę wędrówkę 
i głosić wśród Żydów, że wkrótce przyjdzie Me 
sjasz. Nawołują oni wszędzie do uczciwego życia. 
zwłaszcza w «handlu. Chłopi, ci przysz:i również 
do rabina Grinfelda, oraz obchodzą Świ itynie ży- 
duwskie. Niewiadomo, ezy są to ludzie z pewną 
ideą, czy teź oszuści Mrozy ostatnich dni dały im 
się dobrze we znaki, tak, że niejednokrotnie od- 
noszono ich nuapół martwych do najbliższych o- 
siedłi lndzkich. N 


Smiertelny wypadek wśród 
zabawy 


(G) W mieszkaniu rusząikarza p. Wilielma Fi- 
schera, w Rogoźnie bawiło się jego dwóch 45-let- 
nich synów, hliźniąt.W czasie zabawy jeden z bra- 
c: popchnął drugięgo żartem ua otwartą szufladę 
stołu, z której wystawało ostrze noża. Następstwa 
były straszne, mianowicie nóż przebił chłopcu stos 
pacierzowy, Mimo natychmiastowej pomocy lekar- 
skiej nieszczęśliwy zmarł na zapalenie opony 
mózgo- rdzeniowej. 


Katastrofa samolotowa w Gnieźnie 


„(p W Gnieźnie wydarzyła się we wtorek w gs- 
dzinach popołudniowych katastrofa samolotu. 

Samolot wojskowy wskutax defekta motoru ru- 
nął na ziemię, spadając do ogroda zakładu Św. Ja- 
na przy nl. Szpitalnej Z pod szczątków  ozbitego 
samolotu wydobyto ciężko rannych. ppor. Turka 
i pilota Schultza. Obu ciężko rannych odstawto- 
no do sżpitala miejskiego. 


Bankructwo polskiej fermy, 
hodującej srebrne lisy 

G) Wydział Handlowy są iu-okręgówego w War 
sżawie ogłosił upadłość jednej z nielicznych w Pol 
sce hodowli lisów srebrzystych, która należała 
do miljonere norweskiego Kauta Olessena Zało- 
żył on fermę hodowli lisów nod firmą „Agatolis“ 
w powiecie Błońskim. 

Jest on właścicielem podabnych ferm 1a-całym 
świecie. Hodowla lisów w Połsce przynosiła w 
pierwszych latach olbrzymie 'zyski, jednakże osta- 
trio z powodu kryzysu gospodarczego i spadku 
cen futer, ferma dawała <łeficyty, które doprowa- 
dziły do bankructwa. Polscy. wierzyciele norwe- 
skiego hodewcy czynia starania-o pokrycie awych 
należności z majątków znajdujących się z granicą. 


Wyrok śmierci w Poznanin 


$ Przed Sądem okręgowym w Poznaniu toczyłu 
się w tryhie dorażnym rozprawa przeciw Edmun 
dowi Musiełakowj, lat 25, karanemu kiikakrotnie za 
kradzieże i włamania, a oskarżonemu ó zbrodnię s- 
siłowanego zabójstwa na osobie pósrerunkowege P. 


P. w chwił. kiedy posterrmkówy legitymował go | 


oraz towarzyszących mm innych tcześmiców wła- 
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mania do iednei z will. Musielak, ostrzeliwując se, 
oddał kilka strzałów w kierunku posterunkowego. 
Rozprawa zakończyła się około godz. 13-ej wyro- 
k.em skazujacym Musiclaka na karę Śmierci przez 
Powieszenie. Obrońcy oskarżonego wnieśli prośbę 
do Pana Prezydenta Rzeczypospolitej o waskawie- 
nie. 4 
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KRONIKA BIELSKO-BIALSKA 


(:) OD JUTRA ZNÓW STRAJK ELEKTRYCZNY! 
Z powodu nieprzychylnego wobec żądań społeczeń- 
stwa, stanowiska Elektrowni bielskiei, które nar 
wet po interwencji min:sterstwa handlowego nie u 
legło zamanie „obywatelski komitet straikowy ur 
chwaljł, z dniem 3 bm. podjąć na nowo bojkot prą 
du elekirycztego. Akcja boijkotowa tym razem prze 
prowadzona zostan:e na szerszej skali, Tak m. in. 
przyłączyły się do niej wszystkie sąsiednie miaste- 
caka i gminy. Celom odpow:cdniego  rozpoczęcja 
akci strajkowej, odbędzie się dziś, w czwartek. o 
godz. 10.30 przedpoł. w sali „Czarnego Orła" w 
Piałej masowy wlec konsumentów prądu elektry- 
cznego, na który komitet zaprasza zwłaszcza panie. 

(:) Z RUCHU MŁODZIEŻY SJONISTYCZNEJ. 
W ub. niedzielę odbył się w Bielsku zjazd pod- 
okręgu oryanizacii młodzieży sion'styczne* „Hanoar 
Hacijoni* w którym wzięły adział gniazda Bielsko, 
Cieszyn, Katowice. Oświęcim | Wadowice, Ziazd 
rozpoczął się uroczystym raportem, Następnie tow. 
L. Błater wygłosił referat nt. „Sytuacja w Sioniż- 
mie, a rzeczywistość palestyńska*. Tow. Giinsberg 
sefenował o problemach gdudu 3-go, poczem roźwi- 
nela się ożywiona dyskusja. Po wspólnymi obiudzie 
urządzono wycieczkę do fermy kibucu „Hanoar 
Hacjoni* w Bystrej gdzie kontynuowano zjazd. 
Kierownik fermy, tow, Sprei, referował o Chalu- 
cijut w naszym ruchu“ .O aktualnych problemach 
ruchu „Hanoar Hacjoni“, o sbosumku do społeczeń- 
stwa, do komitetów lokalnych, do funduszów pale 
styńskich i o przyszłej pracy rTtefenowal tow, A, 
Kiarer. 

— (:) ZE SPORTU. Rozegrane w Bielsku zawo- 
dy hokeja lodowego międy K. H. Siemianowice a 
Cieszyńskiem Tow. Łyżwiarskiem zakończyły Się 
zwycięstwem Siemianowi: w stosunku 1:0 (1:0. 0:0, 
0:0), czem K. H. Siemianowice zdobył tytuł wice- 
nuigtrza Śląskiego. Podczas przerw znakomita Ber- 
inka Ulla Schwarz zachwycała widzów swemi po 
pisami łyżwiarskiermi, 

— (:) REPERTUAR KIN BIELSKO-BIALSKICH: 
Apello: Ronny (Kitbe von Nagy). — Miejskie Biei 
Apollo: Ronny (Kathe von Nagy). — Miejskie Bjel 
sko: Siisanne Leanox (Cneta Garbo). — Miejskie 
Biała: Pieśń nocy (Jan Kiepura). 


KOMUNIKATY. 


— (:) PRZEDŚWIT-HASZACHAR. Dziś, czwar 
tek, 8 w. plenarne zebranie członków z referatem 
kol. mgr, D. Hofimanna na temat „Fikcje i anachro- 
niemy w „Żydowskim ruchu akademickim. 

— Z EZRY CHALUCOWEJ. Dziś we ':zwartek 
posiedzenie komisji Hachszary Miejskiej przy Cen- 
trali Ezry 815 w., Starowiślna 1, III. „. 

— (:) STOW. ŻYD. STUD. W.S.H, wrządza w 
sobotę, 4 bm. wycieczkę na Giełdę Pieniężną į To- 
warową z wykładem p, Hopfena, sensali giełdowe 
go Zbiórka o godz. 9-45, przy ul. Tomasza 43. Qo- 
ście mile widziani? 

— KATOWICE, KRÓL HUTA I CIESZYN. Ce- 
łem przeprowadzenia akcji na rzecz obecnej ali- 
ji przyjeżdża do Katowic i Król. Huty delegat Cen- 
trali Ezry Chal. w Krakowie, p. Lamm. Cieszyn 
odwiedzi we wtorek 7 bm. 


— (:) WIELICZKA. Staraniem lok., Org, Sjoń 
skiej dziś. czwartek. 6 w. w sali kahała zebranie 


hsudłowe, na którem omówią sytuację w Gminie ży- 
duwskiei tow. M. Klimyhofer, dr J. Damm i du. 
Krans. 


— W Kapsztacie istnieią tax! ciągnione prez 
riksze na wzór chińskich. 

-- Najmodniejsze są obecnie iakierowane, bły- 
szczące ustą. Modę tę wprowadziła Dolores del 
Rio- 
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Wielkie trudności przy otrzymywaniu z za- 
granicy przesyłek poczt. z używaną odzieżą 


Nowe przepisy w sprawie zwalniania od cła przesyłek pocztowych z darami. 


$ Z dniem 1 lutego b. r. wchodzi w życie 
okólnik Ministra Skarbu, który ma doniosłe 
<zmaczenie dla wszystkich osób, otrzymujących 
od czasu do czasu przesylki pocztowe z uży- 
wana odzieżą od krewnych zagranicą, zwła- 
szczą z Ameryki: 

Dotychczas przesyłki z używaną odzieżą nie 
podlegały ocleniu. Obecnie zwalnianie od cła 
tych przesyłek związane iest z szeregiem for- 
malności. z których naitrudnieiszą i najbardzej 
przykrą. jest ta. że osoby. pragnące uzyskać 
zwolnienie od cła wspomnianych przesyłek z 
zagranicy, winny uzyskać zaświadczenie. 
stwierdzające stan ubóstwa. Świadectwa ubó- 
stwa wydawane będą przez odnośny zarząd 
gminy po uprzedniem dokładnem zbadaniu 
przez opiekuna srołecznego stanu majątkowe- 
go petenta i po stwierdzeniu. że nie jest on w 
możności zaspokojenia swych niezbędnych po: 
trzeb życiowych z własnych środków material- 
nych lub własnei pracy. Zainteresowana osoba 
przesyła następnie swoje świadectwo ubóstwa 
zagranicznemu nadawcy. który ze swej strony 
przedstawia je wra? ze spisem wysyłanych w 
darze używanych rzeczy do poświadczenia od- 
nośnemu Konsulatowi Rzplitei Polskie: Konsu- 
lat stwierdza. że wyszczególnione w spisie 
używane rzeczy wvsylłane są do polskiego ob- 
szaru celnego iako dary dla osoby. wymienio- 
nei w świadectwie ubóstwa- Tak srorządzone 
dokumenty wlacza nadawca do przesyłki. a 
służyć one heda urzędowi celnemu za podsta* 
we do wolnei od cta odprawy- 

Bez tych formalności żadna przesyłka pocz- 
towa nie bedzie zwalniana od cła. Jak zatem 
z powyższego wynika. nowe trudności dotkną 
nietylko ubceiego adresata w Polsce. lecz rów- 
nież iego krewnego zagranicą. który będzie 
musiał spełnić cały szereg skomplikowanych 
formalności w Konsulacie polskim. tak. aby łe- 
go krewny w Polsce nie był jeszcze obuwią- 
zany uiścić cła. które nieraz przekraczać może 
wartość wysłanych przedmiotów: Jasnem jest, 


trudności te spowodują znaczny Spadek liczby 
wysyłanych z zagranicy przesyłek odzieżo- 
wych 


na czem ucierpią oczywiście wyłącznie naiu- 
boższe warstwy ludności. zwłaszcza zaś lud- 
mości żydowskiej. nropieranej przez obywateli 
amerykańskich. 

Okólnik wyszczególnia przedmioty. które na 
wymienionych warunkach mogą być przesyła- 
ne z zagranicy. Zwalniane zatem będą od cła 
nastepuiace. wyłącznie używane: odzież. bieji- 
zna i konfekcia: welniana półwetniana, baweł- 
niana. Iniana oraz z innvch naturalnych mate- 
rjałów włóknistych roślinnych (również wato- 
wana. lecz hez futra): obuwie ze skóry (z wy: 
jątkiem chewreaux gemzy. lakierowanei. kro- 
kodylowej. rekinowe: Żmiiowei. zamszowe:. 
deseniowel i t. p. luksusowej). oraz Z gumy. fit- 
ou i tkanin (z wyjątkiem brokato). 

W dalszym ciągu okólnik wyszczególnia dłu- 
gi szereg formalności mających być wykona- 
nemi przez urzędv pocztowe i celne- Z pozosta 
łych punktów okólnika warto jeszcze wymie- 
nić następujace dwa- 

Po pierwsze. .o 'lekv fość o rzymywanych 
przez danego acresata darów nasuwała uzasa- 
nione rodejrzenie nadużycia. urząd celny 
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wstrzyma wolną od cła odprawę darów dla te- 
go adresata i donięsie o tem właściwej dyrekcji 
ceł, która po zbadaniu zasadności podejrzeń, 
rozstrzygnie sprawę ostatecznie". 

Powtóre, „zwalniane od cła rzeczy używane, 
nadsyłane w darze dla osób znajdujących się 
w ubóstwie. przeznaczone są do ich wyłączne- 
go użytku i nie mogą być odstępowane innym 
osobom pod groźbą odpowiedzialności karne, 
stosownie do art. 47 pumkt 2 i imnych ustawy 
karnej skarbo wej“. 

Ostatni artykuł jest tak zredagowany. iż nie 
jest nawet jasnem, kogo okólnik ma na myśli 
mówiąc o „innych osobach“. Zgodnie ze swem 
brzmieniem punkt ten może być interpretowa- 
ny w tym sensie. iż adresatowi nie wolne pod 
grovbą odpowiedzialności karnei podarować o- 
trzymanego przez siebie przedmiotu nawet wła 
snemu dziecku, żonie, bratu łub siostrze Jas- 
nem iest. że ten niefortunnie zredagowany 
punkt okółnika stać się może źródłem jsf. 


Pożyczka wewnętrzna 


(—) Sfery finansowe Warszawy twierdzą, że za- 
pawiedź ewentualnej wewaętrzaej pożyczki ma 
łącznosć z projektem wysuaiętym niedawno i 
wciąż jeszcze aktualnym, a dotyczącym wydania 
bonów państwowych. W okresie rozpatrywania 
sprawy bonów miejskich w Warszawie, zwróco- 
no uwagę, że sprawę popierał dość gorąco mini- 
ster skarba Zawadzki. Wówczas to sfery finanso- 
we zrozumiały. że plan magistratu warszawskiego 
uważany był przez władze skarbowe za próbny 
balon. Chodziło mianowicie © stwierdzenie, czy 
znajdą się chętni odbiorcy i jak go przyjmie spo- 
łeczeństwo. 

Jak niektórzy twierdza, sprawa bonów skarbo- 
wych państwawych stanie się niebawem aktualną 
Należy jednak z naciskiem podkreślić, że mimo za- 
powiedzi ministra skarbu, w łonie ministerstwa 
sama sprawa pożyczki wewaętrzaej nie była jesz- 
cze rozirząsana i tem samem decyzji w tej spra- 
wie jeszcze niema. Dlatego wszelkie wiadomości, 
jakoby miały być ustalone trzy pożyczki wewnę- 
trzne, z których jedna miałaby być premjowa, po- 
siadają w sobie dużo fantazji. 

Należy przypuścić, że sprawa ta zostanie zdecy- 
dowana w ministerstwie skarbu dopiero w przy- 
szłym miesiącu. 


Narady w sprawach 
De aikdw ych 


(—) Jak donosiliśmiy, odbędzie się du. 13, 14 i 15 
bm. w Min. Skarbu zjazd naczelników woda | 
i prezesów izb skąrbowych. Zjazd ten poświęco- | 
ny będzie ważnym zagadnieaio n związanym z te- 
gorocznym wymiarem podatkó w. W praktyce do- 
tycbczasowej zaobserwowano, że główną przesz- 
kodą do narmalsegu inkasowania podatków sta- 
nowi jednoczesne ściąganie zaległości. W okresie 
kryzysu podwajanie a nawel poirzjanie obciążeń 
dsje jaknajbardziej fatalne wyaiki. 


Departament podatków Min. Skarbu przygoto- 
wuje na zjazd specjalne instrukcje, które "vdą za- 
komunikowane naczelnikom izb skarbowych. Jak 
informują, instrukcje te pójdą „o linji ogólnej po- 
lityki fiskalnej ujętej według wskazówek i wyty- 
cznych komiaji dla spraw handlu orzy Min. Przem. 
i Handlu. 


Zale kupców tytoniowych 


(—) Dyrektor departamentu akcyz i monopoli 
w Ministerstwie Skarbu przyjął delegację kupców 
tytoniowych. która złożyła mu memorjał w spra- 
wie olbrzymich strat, ponizsionych przez kupców 


a A 


przykrości dla ubogiegc adresata w Polsce. 


bardze 
tysięcy 


Z przepisami tego okólnika. który 
boleśnie godzi w interesy dziesiątków 
biednych rodzin żydowskich w Polsce. zainte” 
resowały się nedawno temu n'ekióre organi- 
zacje żydowskie w Ameryce, które też w tej 
sprawie podjęły interwencię u tamtejszych pol- 
skich władz konsularnych. I oto po dłuższych 
zabiegach 


zdołano wyiednać, aby wszystkie wymienione 

w okólniku Ministra Skarbu formalności nie dor 

tyczyły przesyłek z odzieżą, wysyłanych nie 
pocztą, 


lecz za pośrednictwem dwóch określonych To- 
warzystw (jednem z nich jest żydowskie Towa 
rzystwo „Polish Atlantic Shipping Company“ 
w Nowym Jorku), które w tej sprawie zawarły 
specjalny układ Z polską lmiją transatlantycką 
„Gdynia—Ameryka". Winny o tem pamiętać 
zainteresowane rodziny żydowskie w Polsce i 
prosząc swych krewnych w Ameryce o prze” 
syłk* odzieżowe, należy tych krewnych uprze” 
dzić, aby nie wysyłali paczek pocztą, lecz za 
pośrednictwem wspomnianych Towarzystw, 
które też dokładnie sprawdzają wysyłane 
przedmioty w celu Zaoszczędzenia adresatowi 
zbędnych przykrości. 


na We M obniżenia cen wyrobów tytoniowych 
Straty te wynoszą około 6 miljoaów złotych. 


Zwolnienia od podatku 
wojskowego 


(—) Ministerstwo Spraw We waętrznych, w po- 
rozumieniu z Ministerstwem S'tarbu wyjaśnia w. 
okólniku do wojewodów z dn. 27 stycznia, że 060- 
by przeniesione do rezerwy w myśl art. 60 aj 
wojskowej, które przesłużyły w wojsku ponad 5 
miesięcy, nie podlegają obowiązkowi opłacania 
podatku wojskowego. 

Za ochotniczą służbę wojskową uprawniającą 
do zwolnienia od obowiązku opłacania omawiane- 
go podatku, uważać należy służbę wojskową ma+ 
łoletnich, odbytą w okresie mobilizacji, gdyż słu- 
żbę tę zalicza się na poczet obowiązkowej, czya- 
nej służby wojskowej. 

Podług obowiązujących przepisów, osoby Stauu 
duchownego, korzystające z ulg art. 56 ustawy, 
wojskowej, nie podlegają obowiązkowi opłacania 
podatku wojskowego. 


Dalsze kolejowe zniżki 
taryfowe 


(-) Poza zniżkami taryfowemi, przyznaremi roi 
nictwu, przemysłowi budowlanemnu i drzewnemu, 
min. komunikacji przyznało szereg dalszych zni- 
żek. M. in. na eksport przez posty gipsu palonego 
przyznano zniżkę 10 proc. stwarzając nową taryfę 
wyjątkową. Saletra wapni>wa, azotan amonu, a- 
zotnik, itp. zwiazki chemiczne przy kontynencie 
2C tys. ton, uzyskały obniżkę 10 proc., a przy kon- 
tyngencie 30 tys. tonn — 20 proz Importowane 
drogą morską skóry bawole surowe i such: oraz 
roślinne garbarskie korzystają z 40 proc. zniżki. 
Pozatem drzewo celulozowe (papiz'ówka) uzyska- 
ło przy eksporcie 20 proc. zniżkę taryfowa, zaś s0- 
da amonjakalna i sól glauberska korzystać będą 
z 10 proc. zniżki. 


© potanienie prądu 
elektrycznego 


(—) Władze nadzorcze nad elektrowniami krae 
jowemi podjęly ostainio za poścednictwem urzę- 
ców wojewódzkich akcję, zmierzającą do uzyska- 
nia w drodze wymiany zdań z dyrekcjami zakła- 
dów elektrycznych, wydatnego obniżenia cco prą- 
du stosownie do zmniejszonej siły nanywczej sp 
łeczeństwa. Akcja ta znajduje się obecnie w peł- 
nym toku. Definitywnego „poar>zunienia między 
władzami a dyrekcjami elektrowni oczekiwać na- 
leży w ciągu miesiąca. Na wypadek odmowy ze 
strony dyrekcyj. przysługuje władzo.n Lua mocy, 
ustawy z roku 1920 prawo wyłonienia specjalnych 


Str. 18 

DEn 

komisyj rzeczoznawców. które ustalić mają przy- 
musowe ceny za prąd dla elektrowni. pasiadaja- 
cyii neesje z czasów przedwajemych. 


Reorganizacja kartelu 
obuwia gumowego 


(—) Jak wiadomo 5 fabryk zrzeszonych w syn- 
dykacic fabryk obuwia gumowego „Polgum* po- 
stanowiło z dn. 28 lutego b. r. rozwiązać centralne 
Łiuro sprzedaży i zreorganizować je na nowych 
zasadach. 


DR. JEDUDA OHRENSTEIN. 


„NOWY DZIENNIK“ piatek 38. II. 1033 


strów uchwalono projekt nastawy, wprowadzający 
monopol rzeźni. Monopol tea przyznano związkom 
komunalnym, magistratom itt. 


| W związku z powyższem już w przyszłym lygo- | 
dniu nasiąarić maja vertrahlacj. v których weź 
nie udziń równieź dolycheznsowy outsi'ler. 3 mia- 
nrowicie fabryka Schweikerta. 
(© Na onegdajszem posiedzeniu Rady Mini: 
| 


Kamunizm a kwestia żydowska 


(Ciąg dalszy), 


$ Po rewolucji przystąpiono do konstytucyj 
nego unormowania nowego twon państwowe- 
zo. Odnośnie do narodowości żydowskiej przy 
jęto zasady, które na początku niniejszego artv 
kutu przedstawiliśmy: Nie były one ustalone 
ad hoc. Wykrystalizowały się podczas prze- 
wlekłych walk ideowych. które leszcze przed 
wybuchem wojny światowej toczyli bolszewi- 
cy z „Bundem '. Bolszewicy, nie uznając nano- 
du żydowskiego. nie uznawali odrębnych inic- 
resów żydowskiego proletariatu. Zwalczali 
„Bund“, który żądał autonomii narodowej: — 
(Twierdzilii że „Bund“. prowadząc robotnika 
żydowskiego na drogę walki separatystycznej. 
nie wychodzi z konkretnych kłasowych intere- 
sów, lecz przeciwnie, zdradza interesy teryto 
rialnego proletariatu. Konsekwentnie nie przy- 
znali też Żydom w nowym ustroju odrębnei, 
narodowej reprezentacji. W asymilacii widzieli 
ledyne rozwiązanie kwestii żydowskiej. Posłu- 
giwanie się językiem żydowskim. książką czy 
sceną żydowską i t. p. jest tylko pozornem od- 
chyleniem od zasadniczego dażenia do asymi- 
tacii mas żydowskich. Stanie się ono zrozumia- 
łem. ieżeli przypomniemy sobie, że w r- 1913 
— 05 proc. Żydów posługiwało się językiem ży 
dowskim w potocznej mowie. Chcąc dotrzeć 
do mas żydowskich, musieli bolszewicy posłu- 
giwać się językiem żydowskim. Ale treść tej 
bolszewickiej literatury jidyszystyczne! miała 
odciągać od życia żydowskiego i propagować 
nastawienie bolszewików w kwestii żydow- 
skiej, Chęć zniszczenia narodu żydowskiego u- 
widacznia się jaskrawo we wrogim stosunku 
do literatury hebrajskiej i do Palestyny. Pod- 
czas gdy w ustroju bolszewickim nastąpił roz- 
kwit poszczególnych narodowości. to iakwi- 
zycyjne nastawlenie wobec żydostwa łamie 
nasz ruch narodowy. Jidyszyzm w Bolszewii 
odgrywa podobną rolę, jak niegdyś literatura 
haskalistyczna. Rozsadza on życie żydowskie, 
aby u źródła czerpać nową, proletarjacką kul- 
turę. W r. 1926 już tylko 73 proc. ludności ży- 
dowskiej podało język żydowski iako swój 'ę- 
zyk potoczny. Żydowscy bolszewicy byl: zgo 
dni z polityką partji w kwestji żydowskiej. Oni 
w swych duszach dużo nienawiści nosili do te 
go żydostwa, od którego chcieli się oderwać. 
a które wbrew ich woli ciążyło na ich życiu. 


Nietylko naród żydowski nie został uznany 
jako suwerenny podmiot praw politycznych. 
ale blisko rołowa Żydów. jako iednostki, zo- 
stała pozbawiona tychże praw. Pozwawienie 
zaś praw politycznych obiawia się nietylko w 
sferze udziału we władzy. ale powoduje nadto 
(dla pozbawionych i ich potomstwa) cdebranie 
prawa do udziału w armii czerwonej, mieiskich 
kcoperatywach wytwórczych i konsumcyjmvch 
i kolektywach rolnych. ograniczenie prawa do 
kształoenia dzieci do zawadawego wykwałii- 
kowania. do tanich produktów srożywczych i 
towarów przemysłowych. czyli innemi słowy 
jest równoznaczne ze skazaniem na fizyczna 
zagładę. na śmierć głodową, ! jedynie ci. Xtó- 
rzy mają nadzieję na nomoc z zagranicy. mogą 
się w takich warunkach utrzymać przy życjin 
Blisko 50 proc Żydów zostało zdeklasowanych 

lem samem pozbawionych tych praw. Taki 
vocent Żydów umano za członków klasy bur- 


żuazyjnej, „która w dawnym ustroju eksploate- 
wała proletarjat*. Całe falangi drobrych kep- 
ców i pośredników. biegających od rana do 
wieczora za zarobkiem, a rzadko tylko zdoby- 
wających środki na nędzne utrzymanie, cały 
aparat. obstugniący życie religiine i kieruiący 
dawniej wychowaniem, a więc: rabini. rzeza* 
cy, szamesh chazeni, melamdim i t p. ci wszy- 
scy zostali pozbawieni praw. rzuceni w otchłań 
nędzy. Lokalni urzędnicy niejednokrotnie. na- 
przykład w Omsku, hardzo szeroko intetpre- 
towali odnośne przepisy o pozbawieniu praw 
w s.usunku do Żydów. 

Że doszło do tak potężnej cyfry 50 proc. Ży- 
dów. pozbawionych praw, to łatwo zrozumieć. 
jeżeli zważymy, że samym handlem zaimowa* 
ło się przed woiną 33,65 proc. Żydów. 

Odnośne przepisy posiadają wprawdzie ogól- 
ny charakter i nie tyczą wyłącznie Żydów. 
W zastosowaniu jednak, w wykonaniu, wy: 
rządziły olbrzymią krzywdę przedewszystkiem 
ludności żydowskiej U innych narodów tylko 
5—6 proc. zostało zdeklasowanych i «i prawie 
wszyscy wyemigrowali wcześnie: zagranicę. 
Tam przepisy te dotknęły prawdziwą buržua- 
zję. U nas obięły przeważnie nędzarzy. Zroza- 
miały był przeto protest, jaki podniosło żydo- 
stwo rosyjskie i zagraniczne. Mnusiano też z 
czasem wprowadzić cały szereg ulg. ale jesz- 
cze dziś dochodzi liczba zdeklasowanych do 
35 prac. Asymilacia żydowskich komiinistów 
została tem samem ułatwiona. Część żydostwa 
Została zupełnie zniszczona. padła ofiarą na 
oltarzu rewolucji, nułatwiła asymilacię reszcie. 
Niewiadomo, czy bolszewików żydowskich. 
którzy stawali do wałki o wolność innych. nie 
wstrzymywał od obrony współbraci brak po- 
czucia narodowej godrrości i solidarności oba- 
wa. by nie być posądzonym o żądanie .przy- 
wilejów* dla swych rasowych wsnółplemień: 
ców. ale faktem jest, że kosztem oiców 1 braci 
mieli utorowańą drogę ku asymilacji 

b w e 


Poważną zaporą na drodze asymilacji ies! 
antysemityzm, który ieszcze w czasach car 
skich zakorzenił się w duszach ludu. Tą bronią 
posługiwała się też kontrrewolucja: Na'bardzie; 
zasłużeni bolszewicy żydowscy bal się anty- 
semityzmm. Trocki kihłkakrotnie wspomina w 
swych pamiętnikach, że obawiał się obejmo- 
wać naiwyższe funkcję państwowe ze względu 
na swe żydowskie pochodzenie. Żyd bolszewik 
Dimantsiein skonfiskował obiektywna książkę 
Gorkija o udziale Żydów w rewohucji; obaw'ał 
się, aby pisano o rzeczywistych zasługach Ży- 
dów około wznoszenia gmachu rewolucji. gdyż 
antysemici mogliby materiał ów wykorzystać. 
Ludzie. żyjąc pod terorem antysemityzmu, oba- 
wiali się swei aktywności w życiu społecznem. 
obawiali się swych własnych czynów. Wierzo- 
no jednak w Z. S- S R. że wkrótce antysemi- 
tyzm zostanie zduszony. Wydawano broszury 
uświadamiające; najwybitniejst przywódcy Za- 
bierali w tej sprawie głos; tępiono ostrem' ka- 
rami wybryki antysemickie. Bolszewicy prapa- 
gandą uświadamiającą i odstraszającemi kara 

mi wykazali dużo silnej woli, aby zdusić te ob- 
„jawy antysemityzmu. które równo.ześnie go- 
| dziły w nowy ustrój. 
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Jakiemi torami poszło życic? Po nastaniu no- 
Mego tczganż' u, rząd cżywiaony był najlepszemi 
chęciami, aly rozwiązać kwestję żydowską po 
myśli teoretycznych założeń partji. Umożliwio- 
no Żydom dostęp do urzędów państwowych. 
do najwyższych godności w armii, w pewnej 
mierze do fabryk. — Starano się kolonizować 
spayseryzowanych Żydów. 

L tak w państwowym aparacie sowieckim 
zajęli Żydzi wkrótce bardzo poważne miejsce- 
W r. 1929 Żydzi stanowili 8'6 prac. ogółu urzę- 
dników państwowych (zrzy odsetku ludmościo- 
wym 1'9 proc.). W dawnych rejonach osiedl- 
czych liczba urzędników Żydów była zmacznie 
większą. 

Na Ukrainie było 18/7 proc. urzędników ży- 
dowskich przy odsetku ludności 5'4 proc: 

Na Białorusi było 61/8 prac. urzędników ży- 
dowskich przy odsetku ludności 82 proc. 

W innych krajach było 5'42 proc. urzędników 
żydowskich przy odsetku ludności 07 proc- 

W armji stanowili Żydzi 25 proc... przyczem 
1‘S proc. w stosunku do ogółu żołnierzy. nato- 
miast 4'4 proc. sztabu oficerskiego. 

Rząd od samego początku próbował koloni- 
zować Żydów: W myśl załeżeń ideowych kolo- 
nizowano Żydów łacznie z Białorusinami, U- 
krakicami i t, d. Ten ckszeryment okazał się 
odrazu nierealny. Te mieszane kolonie rozpa- 
dły sie wszystkie. To zmusiło rząd do przepro- 
wadzenia zwarici kolonizacii Żydów wśród 
krajowego elementiu. 

Rząd zamierza! też umożliwić Żydom dostęp 
do fabryk. Ta akcja natrafiła od samego począ- 
tku na dość duży opór ze strony krajowej lu- 
dności- Dziś stanowią robotnicy żydowscy w 
Rosii niecałe 20 proc. (według bolszewickich 
statystyk) ogółu Żydów. co jest wprawdzie 
zwyżką o 5 proc. w stosunku do stanu przed 
woiną. trzeba icdnak pamiętać, że pod polęc:e 
robotnika w Z. S. S. R. podpada obecnie cała 
falanga pomocników handlowych. pracujących 
po kooreratywach. Przed Żydami (Ściślej 
przed częścią Żydów korzystających z praw) 
stanęły otworem także uczelnie. do których 
tylko wybrańcy mieli dostęp za czasów car 
skich: 

Bolszewicy chcieli zatrzeć różnicę między 
Żydami a nie-Żydami. Możliwie, że kierowali 
się utylitarnemi momen:ami. Bez inteligencji 
Żydowskiej trudno byłoby rozbudować cały 
ustrój państwowy w takiem tempie. jak to na- 
stapiło. Nie wchodząc jednak w motywy. trze- 
ba obiektywnie stwierdzić. że kierujący czyn- 
ni: zrobił wszystko, aby wchłonąć Żydów i 
zrównać ich z resztą obywateli. 


(Dokończenie nastąpi). 


ORJENTACJA 


Lizzi została wezwana do sądu jako Świadek. 
Sędzia po spisanin personaljów Świadka, pyta: 
`— Czy pani była karana? 

Zawstydzona i zarumieniona Lizzi odpowiada: 

— W trzeciej klasie postawiono mnie raz dn 
kata. (Bühne). 


DJALOG 


— Jle dostałeś? 
— Pięć lat 

Za co? 

Za włamanie do Orient- Banxu. A ty? 
Dziesięć łat. 

Za co? 

— Za założenie Orient Banku. 


AKTUALIZACJA 


— 
Koai 
— 


(Judge) 


— Dlaczego Móler 8 Ci. przemianowali swoją 
firmę na zakłady „Columbus“? 

— Albowiem wierzyciele ich poczynią wkrótce 
(Uik) 


ciekawe odkrycia. 


ODPOWIEDZI REDAKCJI. 


CARUS: Nie warto z tem pJie nizować! 
I. P, KRAKÓW: Narazie niz uie wła 1omo. 
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6 Szewat 5693 


Imieniny p. Prezydenta Rzplitej 


W dniu wczorajszym odb;ły się we wszyst- 
kich szkołach krakowskich uroczyste poranki 
i odczyty z okazji imienin p. Prezydenta Rze- 
BORA el Młodzież szkolna wzięła ponad- 
to udział w uroczystych nabożeństwach. 

Z okazji imienin Prezydenta Rzeczypospoli- 
tej Ignacego Mościckiego odbyło się wczoraj 
uroczyste nabożeństwo w świątyni postępowej 
przy ul. Miodowej dla żyd, młodzieży szkol- 
mej. W nabożeństwie tem wzięło udział prezy- 
djum krakowskiej gminy żydowskiej, licznie 
zebrana młodzież szkół średnich i powszech- 
nych wraz z kierownikami i nauczycielami. 
Podniosłe kazanie wygłosił rabin dr. Schmel- 
kes. 


W sprawie meldunków 


Na skutek zażaleń wizlu osób. Miejski Urząd 
Ewidencji Ludności zwraca uwagę, że za czynno- 
ści związane z zamieldowanien względnie wy- 
meldowaniem się nie wolno prowadzący n meldun- 
ki (właścicielom realności. administratorom, do- 
zorcom domów itp) pobierać zadnych opiat. 

Cena sprzedażna kart mellunkowych wszeikich 
typów ustalona została na 5 gr za sztukę i ty.ko 
po tej cenie wolno sklepzn i «ioskom odstępo- 
wać je kunującym. 

Prowadzący meldunki w poszczególnych realno- 
ściach obowiązani są przyjąć dostarczone im kar- 
ty meldunkowe w obrębie samej niera :homości, 
której zameldowanie względnie wymeldowanie do- 
tvczyi doręczyć odnośne karty Miejskiemu Urzę- 
Gowi Ewidencji Ludności uł Kanonicza 18. 


Nowe zniżki kole'owe 
dla narciarzy 


Ministerstwo Komunikacji przyznało awe, nad- 
zwyczajne zniżki narciarskie. Zniżki te wynoszą 
50 proc. ceny jazdy ze stacyj wyjazdowych Kra- 
ków, Bielsko i Katowice do stacyj docałowych nar 
ciarskich w obrębie Dyrekzsji Kolejowej Krakow- 
skiej położonych i z powrotam. Zniżki te ważne 
są tylko dła posiadaczy legitymacyj czarnych, nar- 
ciarskich, Polskiego Związku Narciarskiego. Wa- 
Źność zniżki obowiązuje do dnia 30 kwietnia br. 

Zniżka ta jest fragmentem starania Związku o 
obszerniejsze zniżki kolejowe. Ministerstwo Ko- 
nunikacji odmówiło prośbie Związku o 50 proc. 
zniżki na wszystkich relacjach narciarskich, przy- 
znając tytułem próby wspomniane zniżki 50 proc. 
tylko w ograniczonym terenie. Związek nie usta- 
fe w staraniach rozciągnięcia tych zniżek na Je- 
szcze inne stacje i relacje. 


Otwarcie wystawy drobiu i gołębi 
w Krakowie 


(:) Wczoraj odbyło się uroczyste otwarcie wysta 
wy drobiu j gołębi w miejskiej hali wystawowej, 
przy wl. Rajskiej. W otwarciu wzięli udział przed- 
siawiciele władz. Wystawa, urządzona dzięki wy- 
siłkom Twa hodowców drobiu w Krakowie. przed- 
stawia się imponująco. Ogółem wystawiono ponad 
3000 okazów. 

—og— 

— DZIŚ NOCNY DYŻUR APTEK: Rynek 13, 
ul. Retoryka 1, Luhicz 7, Stradom 6, Karmelicka 
9 i Brodzińskiego 1. 

— POSIEDZENIE RADY CENTRALNEJ ORGA- 
NIZACJI SJOŃSKIEJ zwołane na dziś we czwar- 
tek, zostaje odroczone do środy 8 bm. 

— ELEKTROTECHNIKA W MEDYCYNIE. Ju- 
tro w piatek o godz. 7 mej wiesz. odbędzie się w 
Muzeum Przemysłowem ul. Smoleńsk 9% ostatni 
wykład inż W Stysia z cykla wykładów o elek- 
trotechnice w inedvcynie n. t: „Pronienie Roent- 
gena“ z obrazami Świetlnemi. 


——. 


PRE | DZIENNIK” piątek 3. II. _1933 

— Z KOMISJI WODOCIĄGOWEJ. Dnia 30 ub. 
m. odbyło się pod przewodnictwem prof. dr. Odo 
Bujwida i w obccności wiceprezydenta m. dr. Ka- 
zimierza Ducha, posiedzenie :Xomisji dla spraw 
wodociagowych, na którem dyrektor Wodociągu 
m. przedłożył sprawozdanie z rucnu i robót za 
IV. kwartał 1932 r. Następnie komisja zatwier- 
dziła budżet na r. 1983/34, warunki poboru wody 
dla konsumentów zamiejscowych, przyznała szereg 
ulg w opłatach za wodę i zezwoliła na odpisanie 
nieściagałnych należności. 

— KURSY RZEMIEŚLNICZE. Dyrekcja Muzeum 
Przemysłowego i Instytutu Rzan. Przemysłowego 
zawiadamia, że do dnia 6 bm. przyjmuje zgłosze- 
nia na kursy: trykotarstwa ręcznego (kurs II), 
trykotarstwa maszynowego (kurs IV), obsługi ko- 
tłów parowych (kurs II), zaś do dnia 10 bm. na 
kurs emaljerski oraz na specjalny bezołatny kurs 
budowy nawierzchni dróg dla bezrobotnych. 

— (:) SPRAWA EM-PE-FILMU ODROCZONA. 
W głośnym procesio Czesława Sikorowicza | tow: 
oskarżonych o vszaikańcze manipulacje przy prowa 
dzeniu szkoły filmowej „Em-Pe-Film* w Krakowie, 
w godzinach wieczornych otwanto postępowanie do- 
wodowe. Kilku świadków „adeptów“ szkoły filmo- 
wej, zgodnie zeznawało, że poziom szkoły był ni- 
ski i obliczony na nar'wność młodych chłopców i 
dziewcząt, którzy licząc na to, że wkrótce otrzy- 
mają płatne posady w wytwórniach filmowych. 
wyjechali za namową oskarżonych i Bigoszta, wła- 
ściciela szkoły filmowaj w Warszawie da Warsza 
wy, zdzie jednak poniewczasie przekonali się, że 
padli ofiarą, gdyż Bigoszt nie dat jm żadnych po 
sad, ani też nie nakręcał filmów z adeptam'. 

Ostatnim świadkiem był Jan Henoch, b. artysta 
Teatru miejskiego w Krakowie, który był wykła- 
dowcą w szkołe | podał, że poziom szkoły był tak 
niski, że niektónzy wozniowie nie umielj nawet do- 
brze czytać i pisać, tak. że prowadzono kursa ele 

menrarne dla przyszłych „gwiazd filmowych“ 
Po przesłuchaniu tego świadka prokurator posta- 
wił wniosek o aresztowanie Sikorowicza. ze wzglę 
du na to. że wplynęły przeciw niemu dalsze do- 
niesjenia. Do wniosku tego, mimo sprzeciwu obroń 
cy trybunał się przychylił : rozprawę udroczył © 
godz. 11 w nocy, nie oznaczając terminu następnej 
rozprawy, 

— (:) ARESZTOWANIE MORDERCY SZOFERA 
Policja aresztowała  Zyguiskiego Stanistawa 
lat 32, który w nocy 26 stycznia zabił swego kole 
gę. szofera, Antoniego Kurowskiego na pl. Ducha. 
Zygulski po dokonaniu zabójstwa ukrywał się przez 
pewien czas w okolicach Krakowa, 

— (:) KRADZIEŻE. P, Ohrenstein Markus də- 
nós? policji, że z jego fabryki mydła przy ui. Pie- 
kanskiej 14, nieznani sprawcy skradli mydło, war- 
tcści około 164 zi. Złodzieje dostali się do fabryki 
przez wybity otwór w suficie. — Kuna Zofia do- 
niosła policji, że nieznanj sprawcy weszli od po 
dwórza, przy uł. Lwowskiej 3 do jej sklepu i skra 
dli wyroby masarskie, wartości 150 zł. 

— (:) ARESZTOWANO Malcównę Marię. urzędn 
czkę prywabną. pod zarzauten: wyłudzenia kwoty 
1.800 zł, na szkodę kilku osób, które wraz z Maļ- 
cówmą miały być Sspólnikami do dzierżawy hotelu 
, Bristol“ w Zakopanem, Policja prowadzi obecnie 
S'edztwo, celem wyświetlenia, gdzie Malcówma ulo 
kcwała wyłudzone pieniądze, gdyż dzierżawa ho- 
teu Bristol w Zakopanem nie doszła do skutku. 


(y= 
DYWANY, CERATY, ŁINOLEUM 
A. NUSSAEUM, DIETLA 45 
—0— 


— DZIŚ WALNE ZGROMADZENIE Członków 
Bursy Sierót Żydowskich Podbrzezie 6. Początek 


o godz. 6 wiecz. 
— o 
— UBEZPIECZENIA Z KORZYŚCIAMI DLA ŻFN. 
przyjmuje i udziela wszełkich wyjaśnień p. Joachim 
Neiger w Towarzystwie Ubezpieczeń „Feniks“ przy 
wi, Basztowej 1. 15 (wejście od Rynku Kleparskiego) 
Telefony: 102-73 i 13318. 


= 

— (:) POLICYJNY KLUB SPORTOWY I STOW. 
RODZINA POLICYJNA W KRAKOWIE urządza. 
4 bm. w salach Klubu Oficerów P.P. uł. Siemiradz- 
kiego 24, „Wielką Zabawę Karnawałową Granato- 
wych* z urozmaiconym programem, Wstęp dla 
członków i zaproszonych gości Za zaproszeuiami. 
które otrzymać można w Komisarjatach P.P. i u se 
kretarza Polic. Klubu Sportowego. w Krakowie, Sie 


miradzkiego 24. 
—A—— 


— AKADEMICKA ORG. SJYNISTÓW- SOCJA- 
LISTÓW. Dziś w czwartek o 730 w. ul. Sarego 
(Zielona) 23 parter, referat tow. dra M. Sobla n. 
t „Nasza platforma‘ Borochowa Goście mile wt- 
dziani. — Wzywa sie wszystxich członków dc re- 
jestracii w sekretarjacie, urzzdującym we wtorki 
i czwartki. 
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PODZIĘKOWANIE. 
JWP. Drowi Kostowi 
w Krakowie zą cudowne wprost wyleczenie mnie 
z hemoroidów, na. koóne cierpiałem przez 18 lat, 

składam tą drag saniaczne podziękowanie, 
Rabin Teitelbaum 


Zakiczyn a. D. 
| 


Z SALI KONCERTOWEJ. 


Wieczór kompozytorski młodych 
muzyków krakowskich 


(1) Wieczory kompozytorskie należą w Krakowie 
do wielkich rzadkości toteż należy się podzięko< 
wanie „Stowarzyszeniu Młodych Muzyków" za u- 
rządzenie tej interesującej audycji, Piątka kompoe 
zytorów występujących na onegdajszym koncer+ 
cie (pp. J. Ekier, W. Geiger, A. Malawski, W. 
Poźniak, F. Skołyszewski) nie przedstawia jednej 
zwartej grupy, przeciwnie każdy z nich reprezen- 
tuje inny styl. Utwory większego formatu przed- 
stawili pp. Ekier, Poźniak i Maląwski. Sonata for« 
tepianowa p. Ekiera oznaczona op. 1. z pewnością 
mie jest pierwszem działem. Najmłodszy z pięciu 
kompozytorów dał utwór Świadczący © pewnem 
opanowaniu konstrukcji sonatowej, płynnej, nie- 
wymuszonej tematyca, a przedewszystkiem zdra» 
dzający świetną znajomość instrumentu. Sonat® 
jak i Prelud cis-moll op. 2 robią wrażenie przeka. 
nywujące i każą się spodziewać, że talent p. Ekis 
ra wyda jeszcze piękne owoce. P. Poźniak idzie 
drogą, którą sobie przed laty wytoczył Sonata 
na altówkę i fortepian op. 17 (pierwszy tego ro- 
dzaju utwór w polskiej literaturze muzycznej) odu 
znacza się zwięzłą konstrukcją. poważnym tonemi 
tematów i ruchliwością interesującej harmonji. 
Łączenie obu instrumentów oraz traktowanie ich 
oddzielne jest pomysłowe i efektowne. Szkoda. 4 
odpadły zapowiedziane w programie pieśni tego us 
talentowanego i wszechstrormego muzyka. P. Mam 
lawski po kwartecie smyczkowym, napisanym 
przed kilku laty zaprezentował również utwór kam 
meralny: Sekstet smyczkowy. Faktura tego dzieła 
jest ogromnie przejrzysta i jasna. Kompozytoroe= 
wi nie chodzi o rozwiązywanie problemów for« 
malnych, ani nie sili się na wprowadzenie ścisłych 
form kontrapunktowych, ale jęgo celem jest w 
pierwszym rzędzie osiągnięcie interesującego 
brzmienia. Udało się to p. Malawskiemu w zupeła 
ności; całość brzmi barwnie i efektownie. Najlepe 
szą wydaje mi się być Kołysanka i Groteska z ka- 
pitalnymi niejednokrotnie pomysłami rytmicznymi, 
Drugi utwór p. Malawskiego: Bajkę na skrzypes 
z fortepianem słyszeliśmy już dawniej; potwiere 
dza ona pochlebne zdamie o jej autorze. „„Miniatas 
ry“ skrzypcowe p. Skołyszewskiego, utrzymane 
w stylu ultra-modernistycznym to drobne utworyy 
przeprowadzające na krótkiej przestrzeni pewiem 
problem przeważnie technicznej natury; jedynie 

ostatnia „Miniatnra”* przedstawia się jako nieco 
szersze opracowanie interesującego pomysłu me 
lodyjnego. Dwie pieśni do słów Staffa p. Geigera 
zalecają się swą prostotą i bezpretensjonalnościę. 

Dobrej sprawie poświęcili swe siły, poza iom» 
pozytorami Fikierem i Greigerem mykośn ik PP 
Muzika i Mikuszewski (skrzypce). Schieichkorm 
(altówka), niezmordowany pianista p. Hoffmann, 
oraz dobrze zgrany sekstet złożony z pp. dr. Ei- 
benschiitza, Muszańskiege (skrzypce),  Schieicha 
korna, Petersa (altówka), Macalika i Mikulskiego 
(wiolonczela). Publiczność Jopisała. 

Dr. W. M. 
| En O W 


— SEKCJA NARCIARSKA RTS. „JUTRZEN= 
KA“ organizuje: 1) 7-dniowy kurs narciarski w 
Krakowie pod fachowem kierownictwem; 2) w 
czwartek, sobotę i niedzielę ćwiczenia narc. dla 
początkujących i zaawansowanych pod fach. kie- 
rownictwem; zbiórka przy ostatnim przystanku 
5 i 6, pod klasztorem Norbe.tanex o godz. %30; 3) 
od 17 bm. popularny bardzo tani obóz uarciarskł 
w Beskidzie żywieckim u stóp Pilska; 4) w dniach 
od 2 do 5 bm. wycieczka na Babią Górę ze zja- 
zdem do czeskiej Polhory. z wyjściem na Pilzno 
ze zjazdem do Rajczy. Zgłoszenia i informacje 
u p. H Beftera, Krakowska 49 codziennie od g. 
13 do 15. 


—olło— . 
TOURNEE IDY KAMIŃSKIEJ 
„My kobiety“ (Sprawa Moniki) 


Czwartek 2 lutego 7asonane. „Morskie Oko 
Piątek 3 lutego Zakopane „Morskie Oko". 


GIEŁDA KRAKOWSKA 


Kraków, 1 2. 1933 Akcje utrzymane. Dolar bez 
zmiany, 

Papiery procentowe:  5-proc. Poź. Budowlana 

„30. 


Zebrania giełdowe przeszło pod znakiem tenden- 
eji na ogół utrzymanej. Zainteresowanie w dal- 
szym ciągu ograniczone do minimun. Ruch pano 
wał ospały. Poszukiwano jedynie 4-prəc. Prem. 
Poż. dolarową w płaceniu 57 bez notowania. W 
większych pozycjach robiono $8-prac. Poż. Budo- 
walną nieco słabiej. 

Na pogiełdziu zupełny zastój. 

Waluty i dewizy oficjalnie bez obrotów. 

Na rynku walutowym w obrotach prywatnych 
i międzybankowych szczególniejszych zmian nie 
zanotowano. Usposobienie spokojae. Tendencja u- 
trzymana. Popyt niewielki. W Krakowie dolar 
gotówkowy 8.90—8.92, czeki bankowo 8.90 i pół 
do 8.92 i pół. Kursa orjeatacyjae: Fuat szterling 
3020—30.30. Frank szwajcarski 172.0—173. Mar- 
ka niemiecka 211—21250. 

GIEŁDA WARSZAWSKA 

Warszawa, 1 2 PAT. Akcj3: Bank Polski 84, 
Lilpop 10 i pół, Starachowice 8.30, 9, przeważnie 
turzymana. Pożyczki: 3-proz. budowlana 42 i pół, 
41 i jedna czw., inwest. 104, 5-pr.c. ko1wersyjna 
41, 6-proc. dolarowa 58, 4-proc. dolarowa 57.3%, 7- 
proc. stabilizacyjna 56.13, 56.75, 56.38, Listy zast. 
BGK. bez zmiany. 

Dewizy: Belgja 124.15, 124.46, 123.84, Londyn 
30.35, 30.50, 30.20, Nowy Jork 3.924, 8.944, 8.904, N. 
Jork telegr. 8.928, 8.948, 8.908, Paryż 3485, 34%, 
3.76, Szwajcarja 17260, 173.03, 172.17, Berlin pryw 
22M, 21215 niejednolita. 


GIEŁDA POZNAŃSKA 
Poznańska gielda zbożowa z dnia 1. 2. 1933. 


Teny transakcyjne: żyto 420 ton 15.10, 15 tona 1515 | 


75 ton 15.20 spokojae, owies 15 ton13.35 spokojne. 
Ceny orjentacyjne: pszenica % i jedna czw. do 
26 i jedna czw. spokojae, mka pszenna 65-proc. 
39 i trzy czw. do 41 i trzy czw. atałe. Ogólse uspo- 
sobięaie apokojne. 


GIEŁDA WIEDEŃSKA 

Wiedeń, 1. 2 PAT. Waluty i dewizy: Berlin 
168.30—169.30, Budapeszt 124.295, Londyn 24.06— 
%.25, Nowy Jork 709.20—71320, Paryż 27.67— 
27.83, Praga 20.98 .i jedaa «7%. do 21.10 i jedna 
caw, Warszawa 79.31—79.79, Łurych 137.10—137.9%, 
Amerykańskie 706 i pół do 721 i pół, Niemieckie 
167.70--168.40, Angielskie 23.88 —2412, Włoskie 
36.08 i pół do 36.36 i pół, Polskie 79.15—79.75, Ru- 
muńskie 358—362, Szwajcarskie 136 60—137 80, 
Czechosłowackie 20.95 i trzy czw. do 21.11 i trzy 
czw. 


GIEŁDA ZURYCHSKA 
Zurych, 1. 2 PAT. Paryż 20.19, Londyn 17.57, 
Nowy Jork 5.17 i jedna czw, Belgja 7195, Włochy 
26.42, Berlin 122.95, Wiedeń 7268, noty 29.60, Pra- 
ga 15.33, Warszawa 57.80, Bukareszt 3.08 i pół 


POŻYCZKI POLSKIE W NOWYM JORKU 

Nowy Jork, 1. 2. Kursy zamknięcia: Diłlonow- 
ska 65.125—65.50 (spadek o doł. 0.50). Stabilizacyj- 
na 54.25—55 (spadek o dol. 1). Dolarowa 55—56 
(spadek o dol. 1). Warszawska 40 (spadek o dol. 
1). Śląska 44.25 (utrzymana). Tendencja  nadai 
słaba. 

POŻYCZKA STABILIZACYJNA 

w Paryżu fr. ir. 1635 (utrzymana), 
w Londynie Ł. 54 (zwyżka o 1 funt). 


FUNT ANGIELSKI 
w Nowym Jorhu osiągnął kurs doł. 3.391/2 (zwyż- 
ka o doł. 0.003/8). 


GIELDA METALI W LONDYNIU 

Londyn, 1. 2. Cynk dost. natychm. 1315/16, ter- 
min 141/4, cyna natychm. 148 1/2—148 5/8, termin. 
1493 5—1491/2, Straits 1541/2, Banka 155, ołów 
tatychm. 1011/16. termin. 11 1/16. miedź natychm 
285/16—28 7/16 termin. 289/16—285/8, Ełektrolit 
382 34—33 1/4. 
EG EE Z O z 

ZMFALI W KRAKOWIE: Wita Goldstein 1. 55 
(z Tarnowa). Beila Lobzower !. 37. Leib Reich 
ł 66 


W Wieliczce zmarła onegdaj bip. Gieela z Pita- 
chtów Seidenfrauowa. powszechnie cenioga dla za- 
let serca i charakteru. Rodzinie Zmarłej, a w szcze 
s%lno-ci córce. znanej działaczce <jonistycznej, na- 
-zej towarzyszce, Ninie Serdeairau  szmulewicz”- 
«ej towarzyszy serdeczne współczucie. 


„NOWY DZIENNIK" piątek 3 II. 1933 


Nr. 


Nowy banfy(ki Wy p huliganer ró umiej 


Bukarcszt, . (ŻATy Wczoraj wieczorem 
na głównej An Bukaresztu doszło do eag 
wych ekscesów antyżydowskich, zorganizowa- 
nych przez „Żelazną Gwardję'*. Większa gru- 
pa żelaznogwardzistów grasowała po ulicach, 
zaczepiająe przechodniów żydowskich i powo- 
dujące starcia. W pewnej chwili na przecho- 
dzącego inżyniera żydowskiego Datelmancra 
napadła grupa chuliganów i zaczęła go okła- 
dać drągami, dając mu kilka ciężkich ran w 
głowę. Nieprzytomnego Datelmanera przenie- 
siono do pobliskiej apteki, leez zawezwane po- 
gotowie nie mogło się dostać do apteki, ponie- 
waż około 50 zbirów otoczyło karetkę pogoto- 
wia i nie wypuściło lekarza. Na czele bandy 
stał poseł Robu, który na posiedzeniach par- 
lamentu często propagował napady na Żydów. 


Fium usitował uosłać się do apteki, lecz nade- 
zda Zand: trmer ja odzuwła atak. W międzycza- 
sie tylnem wyjściem zdołano ciężko rannego 
inżyniera żydowskiego przewieźć do szpitala. 


Rowy rząd rumuński 
przed parlamentem 
C) Bukareszt, 1. 2. (PAT). Rząd przedstawił 
się dzisiaj parlamentowi. Posiedzenie było bardzo 
ożywione. W dyskusji brali udzial przedstawiciele 
wszystkich frakcyj oraz premjer Vaida Voev d, 
który omawiał stanowisko rządu. Podczas prze- 
mówienia premiera. izba zgotowała długotrwałą 
owację na cześć króla. Premjer odwołał się do 
stronnictw większości craz innych o pozyrywną 
współpracę z rządem. Przemówienie premjera 


przyjęte zostało nader przychylnie przez większość 
parlamentarną. 


Tajny pakt angielsko-japoński ? 


Wolnarekaw Mancdżurit.u zamian za wolną rękę wTybecie.. 


(:) Londyn. 1. 2. PAT. Korespondet: „Daily 
Herald* z Genewy odsłania istnienie  tainego 
paktu anglelsko-iapońskiego, na mocy którego 
Wielka Brytanja zabowiązała się do pozosta- 
wienia Japonii wolnej ręki w Mandżurii. wza” 
mian za co Japoaja pozostawi Angli: wolną rę 
kę w Tybecie. Japończycy są pewni  swojei 
sprawy w Genewie i otwarcie wyrażzia prze- 
konanie, że Wielka Brytania nie zgodzi się na 
żadną deklaracię. potępłającą Japonię i kwestio 
nułącą istniesie państwa Mandżuko: Celem 
Wiełkiei Brytanji jest utworzenie podobnego 
do Mandżuko niezawisłego państwa tybetań- 
skiego pod wpływem angielskim. Układ ten 
skierowany iest według „Dally Heratdu* prze- 
ciwko Chinam. 


instrukcie dia cdelesgecii 
ijapeńskiej w Genewie 
(:) Tokio. 1. 2 PAT. Cesarz przylął dziś 
rano Uszidę który następnie polecił wysłanie 
telegraficznie mstrwkcyj do delegaci: iapońskiej 
w Genewie. Mimo milczenia kół oficialnych z 


dobrze poiniormowanych źródeł zapewniają, iż 
delegacia japońska w Genewie otrzyrnała instru 
kcje. by czyniła wszelkie możliwe wysiłki w 
celu doprowadzenia do porozumienia. ale 
śednocześnie polecono lei by zajęła stanowi- 
sko zdecydowane i by żądała zupełnego wyłą 
czenia łub zmiany paragrafu, dotyczącego 
Mandżnko. Przedstawiciele Japonii w Genewie 
mają obstawać przytem. by kompetencje komi 
tetu pojednawczego zostały ograniczone do za 
kresn. wyznaczonego przez Japonię. a dotyczą 
cego bezpośrednich rokowań Japoni z China- 
mi. Wrazie niepowodzenia próby doprowadze 
nia do pojednania. delegacia ma nie sprzeciwiać 
się zastosowaniu paragrafu 4. art. 15, lecz ma 
oczekiwać na konkretne wnioski, które rząd la 
pofistki zbada przed powzięciem ostatecznej de 
cyzji Powszechnie przypuszczają, że wrazie 
uznania przez Japonię wniosków tych za niemo 
żliwe do przyjęcia Japonia opuściłaby Lige Na 
rodów, lub wycofała swoją delegacię z Gene- 
wy. tak, jak Niemcy wycofały swych delega- 
tów z konferenc rozbrojeniowej. 


| O RJ 


Szwedzkie towarzystwo zapałczane 
na ławie oskarżonych 


200-miljonowa pożyczka dla koncernu Kreugera 


(:) Sztokhadm. 1- 2. PAT. Rozpoczął się tu 
proces rady administracyjnej towarzystwa Zza” 
pałczanego. oskarżonego o szereg szkodliwych 
dla instytocji posunięć, m in. o udzłerenie poży 
czki koncernowi Kreuger-Toll. Pożyczka ta 
wyniosła około 200-000.000 koron którą pokry 
to zapomocą emisji nowych akcvj i obligacyj- 


Plłeniądze te zostały zużyte na wywiązanie się 


Warszawa, 1. 2. (Sin) Prawdopodobny prze- 
bieg pogody na czwartek 2 bm.: Wyżyna Ma- 
łopolska. Śląsk Podhale, Tatry i Małopolska 
Wschodnia: Przeważnie pochmurno i mglisto 
z możliwością opadów. Nocą miejscami przy- 
mrozki, w ciągu dnia temperatura nieco powy- 
żej zera. 

ZEE O WRÓCE 
TEATR POLSKI W KATOWICACH 

Czwartek. o godz. 16: „Kupiec wenecki" 

c godz. 20: „Pod zarzadem brzymusewym - 
Teatr Poiski z Katowic w Pszczynie 
Piątek: „Poilasz ' Perimutier" 


ze zobowiązań towarzystwa w stosnaku do 
Polski i Niemiec. Prócz tego koncern otrzymał 
w charakterze pożyczki od towarzystwa obliga 
cie węgierskie. wartości 8.000 000 dolarów I 
niemieckie. wartości 500.000 dolarów. Prócz te- 
go członkowie rady administracyjne, oskarże- 
mi są o pobranie dywidendy w nadmiernei wy- 
sokości. 


Ciągnienie pożyczki budowlanej 

(:) Warszawa. 1. 2. PAT. Dzisiaj adbyłc się 
c'ągnienie 3-proc. premiowej pcżyczki budowla- 
te; ser. L z dnia 1 lutego 1933. Główniejsze wy 
grane padły na numery następujące: zł 250-000 
nr 240.862, 50 000 zł.: 287304. po 10.000 zł nry: 
866082. 655613. 542086 250507. 687769 375623, 
332479. 686529. 34248 i 757602. 


Bezrobotni rabują w Kilonii 


(Telegram własny „Nowego Dziennika“) 

(:) Berlin. 1. 2. (Sch) W Kilcnii doszło wczo- 
raj wieczór do burzliwych demonstracyj beZzro 
bcmych. Tłumy bezrobotnych rzuciły Się na 
skiepy żywnościowe. rabując środki żywności 
i pieniadze. Policja rozpędziła demonstrantów 
pałkami gummowęmi. 
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Debata szczecółowa 


naa preżekiem zmiany ustawy © szkolach 
akaciemickich 


U (Telefonem od uaszego korespondenta) 


(:) Warszawa. 1. 2, (Sin) Sekuowa komisja oświato 
wa przystąpiła dzis do dyskusji szczegółowci nad 
projektem ustawy o szkołach akademickich. Nad 
art. 1., który formułuje zasady, na jakich opiera sie 
ustrój szkół akademickich rozwinęła się dłuższa 
dyskusja, Trzej proiesorowie posłowie endeccy, 
Stanjszkis, Komarnicki i Stroński, wskazywali na 
ło, ża w artykule tym niszczony jest ustrój, który 
nawiązuje do dawnej tradycji uniwersytetów pol 
skich. W związku z tem zgłosili poprawki, prze- 
ciwko którym wypowiedział się referent. Poseł 
Strońskj zwraca uwagę na artykuł min, Jędrzeje 
wicza, który ukazał się w piśmie „Nowe państwo". 
W artykule tym znalazły się następujące Zdania: 
„Resztki dawnego szacunku dla pracy naukowej, 
resztki Zresztą szybko znikające-.. Pozycja profesa 
rów w Polsce miesłycham:'e zmalała. Tytuł profe- 
sora. mczonego już dziś nie imponuje, Proiesorowie 
przestali stać na świeczniku społeczeństwa. Ten 
Sem los zresztą spotkał literata i artystę". P. Sttoń 
Ski utrzymuje, że słowa te wywarły na uniwersyte 
tach olbrzymie wrażenie. Wyłania się teraz pyta- 
nie, kto stanie ma świeczniku, jeżeli schodzą z nie- 
zo pisarz, artysta. Przecież nie pułkogynicy. P. mi- 
mister nie objaśnił komisji, że nie dawał w tych sł» 
wach wyrazu swolm przekonaniom. 

Do art, 1. poseł Soinmerstejn (Koło Żyd.) wnió._. 
poprawkę, ażeby była wymieniona nietylko wol- 
ność nauki | nauczania, ale także wolność studio- 
wania W ten sposób zrealizowane będą kostytu- 
cylnie zagwarantowane prawa Studjowanmia dla ogó 
łr studentów bez względu na wyznanie | narodo 
wość. Przeciwko tej poprawce wystąpił reiereut 
rrof. Czuma, wychodząc Z założenia, że wolność 
nauczania mieści w sobie wolność studjowania. Sta 
nowisko referenta zaaprobował min$ster. 

Przy art. 2, referent wnosi „by państwowy in- 
stytut dentystyczny w Warszawie został  zaliczo- 
ny do szkół akademickich pod nazwą akademii 
stomatologiczne} Poseł Wcłykanowicz zapropono- 
wał zallczenie do rzędu szkół akadem'ckich także 
uniwersytetu ukraińskiego | powołał sie na ustawę 
z 1922 roku, Przeciwko jednemu i drugiemu wysta- 
pili posłowie endeccy Poseł Stroński stwierdza 
że art. 2. projektowanej usutawy wymienia szkały 
akademickie już istniejące. Ustawa zaś z 1922 ro- 
kn, na którą powołuje się poseł Wełykanowicz. 
zapowiada dopiero. że Sełlm kiedyś uchwali usta- 
wę o uniwersytecie ukraińskim i dopiero potem 


rąd przystąpi do założenja uniwersytetu ukrańsi- 
skiego. Za wnioskiem pos. Wełykanowicza wypo- 
wiedział się poseł Piotrowski (PPS), który zwraca 
uwagę, że ciągle słyszy się skargi. że uniwersytety 
w Czechosłowacii przygarniają studentów  ukraiń- 
skich i że zagranicą tworzy się irredenta ukralń- 
ska. Przez założenie uniwersytetu ukrajńskiega we 
Lwowie pozbawi się nacjonalistów ukrałńskich wal- 
nej broni, dlatego mawca uważa, że wnłosek po- 
sła Wełykanowicza jest całkowicie uzasadniony, 
Przeciw poprawce pos. Wełykanowicza występu- 
ią ks. Szydelski i referent. 

Dłuższą dyskusję wywołał art. 3. Przyznaje on 
ministrowi prawo decyZji o tworzeułu, zwiłaniu i 
przeniesieniu wydziałów, oddziałów i poszczegól- 
nych katedr. Przeciwko temu artykułowi wystąpi- 
Il posłowie endeccy, którzy wskazywali na niepe- 
wność losów proiesorów. którzy całkowicie są 
uzaieżniepi od ministra, ço może stanowić pole do 
politycznych szykan, Twierdzenie to zwalcza wice- 
minister Żnogołłowicz wskazując, że i przed majem 
i po maju minister miał prawa wymienione w 
art. 3, 

Poseł Somunerstein domaga się aby sprawę te 
przekazać drodze ustawodawczej  Zwinięcie wy- 
działów ma znaczenie nietylko dla nauki, ale | dla 
społeczeństwa, bo może utrudnić studentom, zwła- 
szcza uiezamożnym prZygotowanie się do zawodu. 
Nie można zmuszać studentów z Wileńszczyzny. aby 
studjowali w Krakowie. Mowca wskazuje, że tak, 
jak następuje zwijanie okręgów sądowych. czy 
administracyinych, należy postapić również ze zwi 
janlem wydziałów. czy katedr. Przypomina, że 
pized ośmiu laty minister oświaty Stanisław Gral- 
ski jednem pociagnięciem pióra skasował studjum 
farmaceutyczne we Lwowie, wskutek cZego studen 
c! z Małopolski Wschodniej musieli studjować w 
Krakowie. czy w Warszawie. Dopiero notem uzna 
no to pociąznięcje za złe. 

Pod koniec dyskusji Zabrał głos mia. Jędrzejo- 
wicz wykazując, że mówcy nie mają raci. Dotych- 
czasowa ustawa przewidywała tego rodzaju upraw 
nienia dla ministra i nikt tych uprawnień nie kwe- 
stjonował Art. 3 nie zmieła zatem istniejącego sta- 
nu rzeczy | właściwie tylko ogranicza ministra. ba 
będzie on zmuszony wzywać opinii wydziałów, 
względnie Senatu. . 


-a .. 


10 pytań centrum pod adresem Hitlera — 
bez odpowiedzi 


Berlin, 1. 2. (Sch) Frakcja centrum Reichs- 
tagu ogłosiła dziś tekst kwestjonarjusza, przed 
łożonego wczoraj Hitlerowi, od którego uzależ- 
nila współpracę, lub poparcie jego rządu. Żą- 
da w nim frakcja centrum dokładnego okre- 
ślenia programu nowego rządu. a przedewszyst 
kiem wyjaśnienia kwestvj następujących: 1) 
Jakie gwarancje daje "zad, że jego zarządze- 
nia będa utrzymane w ramach konstytucji? 
Czy rząd skłonny jest dać wiążące zapewnie- 
nie, że na podstawie i. zw. konieczności pań- 
stwowej nie wyda zarządzeń sprzecznych z 
konstytucją? 3) Czy skłonny jest rząd jak naj- 
rychlej przywrócić normalne stosunki konsty- 
tucyjne w Prusiech i w jaki sposób zamierza 
to przeprowadzić? 4) Czy skłonny jest rząd w 
interesie stanu chłopskiego podjąć akcję osie- 
Heńczą i przeprowadzić ja mimo wszelkich 
i ndności? 5) Czy skłonny jest rząd usunąć 


Hiller proklamuje 


Berlin, 1. 2. (Sch) Rozwiązanie Reichstagu 
nastąpiło w drodze dekretu prezydenta Rzeszy. 
z powołaniem się na art. 25 Konstytucji Rze- 
szy. Decyzję swą uzasadnia prezydent okolicz- 
nością, że Reichstag nie jest w możności wy- 
łonić zdolna do utworzenia rządn większość. 

Rząd Hitlera wydał dziś orędzie do narodu 


najuciążliwsze postanowienia społeczne dekre- 
tów gospodarczych i jakie zamierza podjąć 
kroki w tym kierunku? 6) Czy prawdą jest. że 
rząd zamierza znieść ministerstwo pracy, a je- 
go agendy przekazać nowomianowanemu mi- 
nistrowi kryzysowemu? 7) Czy zamierza rząd 
utrzymać w dotychczasowych rozmiarach pra- 
wo koalicyjne? 8) Jakie stanowisko zajmie 
rząd w  kwestji ubezpieczeń społecznych i 
umów taryfowych? 9) Jak zamierza rząd za- 
pewnić słuszne wyrównanie między niemiec- 
kim rynkiem wewnętrznym a wywozem? 10) 
Czy skłonny jest rząd dać gwarancje, że w ża- 
dnej formie nie podejmie i flacji ani żadnych 
ekspervmentów finansowo -politycznych. pro- 
pagowanych przez pewne grupy? 

Frakcja centrum stwierdza. że na te pyta- 
nia nie otrzymała żadnej odpowiedzi. 


dwie „czterolefki” 


niemieckiego. podpisane przez wszystkich 
członków rządu Rzeszy. Orędzie stwierdza na- 
wstępie. że partje. sprawujące rządy w Niem 
czech od chwili zakończenia wojnv doprowa 
dziły państwo do ruinv gospodarczej * polity 
I: Rząd Hitlera określa się mianem rządu 
narodowego i przedstawia swój program. któ- 


Str. 18. 
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Powrót p. Patka z Waszyngtonu 


(Telefonem od naszego korespondenta? 

Warszawa, 1. 2. (Sin) Dziś powrócii do War- 
szawy posel polski w Waszyngtonie Patek, 
ktory jak wiadomo niedawno dopiero uda! sie 
do Waszyngtonu dla objęcia noweso stanowi- 
ska. W ziwazku z powrotem p. Patka przyrn- 
szczają. że bęńzie wyjaśniona sprawa rozmów 
polsko-amerykańskich w sprawie moratorium 
ala długu polskiego. 


Proces prasowy o obrazę rabina 
wojskowego kpt. Steinberga 


Warszawa, 1. 2. (Sin) W sądzie okręgowym 
karnym rozpalrywano dziś sprawę redaktora 
odpowiedzialnego ortodoksyjnego dziennika w 
Warszawie „Juedisches Tagblatt“, który po- 
ciągnięty został do odpowiedzialności karnej 
za obrazę rabina wojskowego kapitana Slein- 
herga. Akt oskarżenia przytacza, że w piśmie 
tem pojawił się artykuł, krytykujący w nie- 
słychany sposób rabina. W synagodze odby- 
wała się uroczystość zaprzysiężenia żołnierzy 
Żydów. przyczem wedle tego artykułu rabin 
Steinberg wygłosić miał przemówienie, w któ- 
rem karcił żołnierzy żydowskich, że ociągają 
się ze służeniem w wojsku i nie wynetniają 
ohowiązków, dalej staraja się pod pretekstem 
religijnym uwalniać z koszar. Rahin powie- 
dział, że często się zdarza, że matki żołnierzy 
żydowskich przychodza do niego, aby zwolnił 
ich synów. bv umożliwić im spożycie koszer- 
nych obiadów. a w rzeczywistości, by się wy- 
dostać z koszar. W przyszłości rabin będzie 
tego rodzaju petentów wyrzucał za drzwi. Za- 
mieszczając tę notatkę dziennik dodał od sie- 
bie komentarz stwierdzający, że to wstrętne 
kazanie rabina dotknęło wszystkich oBtenvch. 
Redaktor Rotstein nie przyznaje się do inkry- 
minowanvch mu zarzutów i wbrew twierdze- 
nju aktu oskarżenia uważa. że treść tej notat- 
ki odpowiada istotnemu stanowi rzeczy. — 
Wszvstkie przytoczone fakta są prawdziwe Í 
gotów on jest przeprowadzić dowód prawdy. 
Podaje. że i w innych dziennikach żydow- 
skich sprawa ta była omawiana i osoba rabi- 
na poddana krytyce. Rozprawa została odro- 


czona. 
| Ld . « 
Wykonanie wyroku śmierci 
w Poznaniu 
Poznań, 1. 2. (PAT) W środę o godzinie 6-ej 
rano wykonano wyrok śmierci na Edmundzie 
Musialaku, skazanym przez sąd doraźny na 


karę śmierci za zamach rewołwerowy na po- 
sterunkowego policji państwowej. 


PO ZAMKNIĘCIU KRONIKI KRAKOWSKIEJ 

ZATRUCIE CAŁEJ RODZINY. Wczoraj 
w nocy o godzinie 2-giej zawezwana Pogoato- 
wie ratunkowe na ul. Czarnowiejską 35. gdzie 
zatruciu pokarmem uległy Agata Ogrodzińska 
z dwiema córkami i synem, oraz Juljan Góra- 
lik. W stanie ciężkim przewieziono zatrutych 
do szpitala. 

SAMOBÓJSTWO. Andrzej Kowalski (Prze- 
gorzały 43). automonter. obecnie bez zajęcia, 
lat 27. popełnił samobójstwo przez cios ostrem 
narzędziem w okolicę serca. Przed przybyciem 
Pogotowia nastąpiła śmierć. 


DWAJ SAMOBÓJCY, Z KTÓRYCH JEDEN — 
OCHŁONAŁ... . 

C) Lwów. 1 2. We wtorek wieczorem do 
pociagu. idącego ze Lwowa do Przemyśia wsiedli 
portcznik-lotnik K, Smoliński i jego przyjaciel ku- 
piec Jedmoróg. Obaj postanowili po dobrej kolacji: 
popełnić samobójstwo. Gdy pociąg ruszył. Jednotóg 
strzelił dc Smolińskiego. zabijając go na miejscu. Po 
zabójstwie Jednróg ochłonął i zatrzymamł pociag 
W kieszeni zastrzelonego znaleziono listy pożegna! 
re do przviactół ! do władz, 
ry przewiduje dwa plany czteroletnie. W cią- 
gu tego czasu rząd zobowiązuje się przywrócić 
powszechny dobrobyt i przeprowadzić odbu- 
dowę polityczną i gospodarczą Rzeszy. 
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POKÓJ elegancki, 3 osc KE WELCHER GELDMANN Bo © $ E gi R Ga 

bowy. wejście z kla:k. | móchte son beteiiger eg” i po F l 

schodowej, Z utrzyira: | en eineni gulen und Sz RZĘDOWY 1 E A "5 argg GG 

niem wb bez. kultural j ¿heren Gescháft in Polen | 

nym Panom  (Panio '.) | Es We e um eM | Paszporty i wizy zhędne. - Z3-dniowa Wielkanocna Wycieczka do 
neue Art Caffee — reso 


wynajmę: ul. August'ań- Caffe 

Eiee Moi | aiz e| PORTUGALJI, KISZFANJI, £FRYKI 
MIESZKANIA 2 i 3 po- | zander Schornstein, V! 

kojowe, z pelnym kom- | parngepan nica 24, Bu- | okretem „Polonja“ (15.006 ton) 


fortem, zaraz do wYna | dapest (Hungara). 9872 
jęcia: Rzeszowska 4, te- WO Ń | | EE Za żł 840 
ieion 182-14. 1015 | KRAKOWSKIE KURSY 7 2 

LOKAL przemysłowy | Koswntfwam etu. | Informacje i zapisy przyjmuje: Wagons-Lils Ccok, Kraków, ulica Sławkowska 12. 
DBZ gó lub 4 pokoie z | Siren. — Nauka trwa4 Nowy Dziennik, Kraków, Orzeszkowej 7. 
przymależnoŚściami, nad miesiące. —- Wykłady NN | 0 eeaeee 
devra Bośelska 17. ćwiczenia codziennie. — 


E oni, R wie i WIEK AAAAAAAAAAAAAAAAA 
DO wynaięcia lokal skle | modzielnego prowadze- który nigdę Mie zaradia. WSZELKIE ROBOTY 


powy, nadający się na | tia gabinefu kosmetysz John Stuari Mili | MCENIARSKIE 


każdą branżę, lącznie z | nego, Instruktorka: Inż 
mieszkaniem, przy ullcy | Helena Apselówna. Za 
wykonuje się najtaniej i 


mchliwej śródmieścia | "sy trwają, Prospekty P SEEE EN 
Wiadomość: Salak 39 | oraz zgłoszenia: Kraków Jedyra wypo ży cze Inia ku największemu zadowo- 
m. 2, Sławkowska 30. Tele w Krakowie, która zaopatrzoną jesi leniu Szan. Pań 

'on 177-57. 2035x' w najnowsze książki polskie, niemie- | w Zakładzie Modniarskim 
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NAUKA książek. Karmelicka 9 — 
] WYCHOWANII | parier. oficyny, posiada 
stale bieżace nowości be- 

letrystyczne, polskie, nie- 


100 mieckie, irancushie. Nowy 
RODZICE! Zapisujc:e zarząd, najniższy abonam. 


Gzieci do „PRZEDSZKO LA 
LA TWÓRCZEGO * Ze | =.. 
łona 1. Grupa przedpolu- 

dniowa i popołudniowa WVVVVVVYV 


iańormacje od godz. 12-: Pokój słoneczny. fronto- 
941g wy, ładnie umeblowany, 


dla panny z lepszego do- 


mu do wynajęcia. Wiadoe 

w p i S Y mość: ul. Miodowa 20, li. 
piętro m. 9, między 2—4. 

na zawodowe 873g 
KURSY KSIĘGOWOŚCI | oraz az, 
FEINBERGA kuje lekcyj za pieniądze 
Starowiślna L. 28. | mieszkanie mb wikt. — 


Tamże kaligrafja, steno Zgłoszenia do Adm. N 4 
„Bralia i maszynoriamo Dziennika" pod „Sumien 


ckie, francuskie, żydowskie  angiel- FRANCISZKI SCHWARZOUNY 


skie jest 
Kraków, Krakowaka 13, L piętro (lewa ofic.) 


È IE LIC TEKA | Dr. SAMUEL SIENLIG 
WSFCŁCZESNA | | CZYN BILUJSKI 


GIZEL! KAKFEROWEJ i 


DZIEJE ! ZNACZENIE 


Kraków 1933. Str. 64 


| Do nabyca u wydawcy: Agudat Hanoar Ha wr 
KREKOW 23 i „Akiba* Kraków. Dietla 81, w cenie & grosze. 
SEBASTIANA L. | Dwie lekcje kanapek i sałatek 

| 

| 


odbędą się w pierwszych dniach lutego w szkole 
zawodowej „Ognisko Pracy". Zgłoszenia w kan. 
celarji szkoły ul. Stolarska 15 1 p. codziennie z 
ı wyjątkiem sobót od godz. 11—1. Tel. 158—241. 


REKLAMA <<<<<<<4 4<4< | Opłata za obie lekcje wraz z prowianiem 
począd 1usżas ecdziennie. | na polonistka“. sasz | P D P DŹW IGKIA KHENDLU!! | zł. 5.50— 
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TOW. UBEZPIECZEŃ NA ŻYCIE 


Stan ubezpieczeń z końcem FILJALNE DYREKCJE: 
) F f N | ( Kraków, ulica Basztowa 15 
(wejście od Rynku Kleparsk. 


roku 1931: 
Lwów, ulica Kościuszki L, 8 


a 2 miljarda złotych 
Filja 


llość ubezpieczonych: 836.664 
Bielsko, ulica Kolejowa L. 3 


Wpływ Premij za rok 1931: 
WE WIEDNIU porcie 
Cieszyn, ulica Głękoka L. 15 


EA 
mz w AZ MO A O O OOOO W 


235 miljonów zi. 


Srodki gwarancyjne: 
5344 miljonów zł. 
|. Wypłaty ubezpieczonym w roku 
1931: 54.2 milj. zł. 


ODDZIAŁ K. K. L. na Zaćh. Matcpolskę i Śląsk: 


(wejście od Rynku 


E Kraków, Basztowa 15 kieparskiego) 
EEES WEZ. Pi CO a amv toczy 


PRENU MEKATA. w Kuakowce na prow. m.es.cżez Zł 60U. kwartal. ZL 154 OGŁusżENIA Podstawa ubuczeń jest ) mamen wiednym lamie. — SUOna w 
tek$ce | nadesłanem ma 2 lamy po 74 mìm. - Smens za tekstem ¢ ia- 


w Krakowie 2 odnos-«m. do doma = » 62 a 19'5t 

g SOCAN mów po 37 miltn -— Najrtrejsze cglos?enia drobne źczymy za 10 słów, 
pi D a a pa b 928 = « 383 CENY w złotych: i. strona 1°25 — Tekst 1-—. Nadesłane 0'76. — Za tekstem 
Zażraiica * przesyłka pocztowa ~ „1008 - a Wi 0'25. — Drcbhe od słowa 0°20. D'a poszukun.ących pracy 0'10. — Cratuia» 


ce 12'£0. — Za zastrzeżene mesa dolicza Se 25% 


NOWY TZIENNIK” wvctedz trdz'ermie. także w pen <izielk i dni pićwia. 


Wydawca: Z2 Spłłkę Wvd „Nowy Dziennik”: Zygmuzu Fiochwaid-: — Recaktor paczznmy: Dr Wilkcim Bernehamne€T. 
Reda. odpowiedziamy: Zyztryć Moses —- Now» Drukarnia Dzieanikowa. Kraków. Orzeszkowe 7. pod zarządem Maksyzmijana Feldr ane. 


